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Nasze medale Umowa na szpital
Rolnicy podsumowują tegoroczne zbiory.
XVIII Wojewódzko-Diecezjalne Dożynki Wiel-
kopolskie odbyły się w ostatnią niedzielę
sierpnia w podkaliskim Liskowie.

– Dożynkowe święto to w polskiej trady-
cji czas radości i podziękowań: Panu Bogu
za plony, a ludziom za trud – mówił mar-
szałek Marek Woźniak. – To jednak również
czas refleksji nad tym, jak ważna jest ludz-
ka solidarność i współdziałanie. I nie ma
chyba lepszego miejsca niż Lisków, aby mó-
wić o sile, jaką daje współpraca i umiejęt-
ność jednoczenia się wokół wspólnego celu.
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Ze srebrnym i brązowym medalem wrócili
z igrzysk olimpijskich w Rio de Janeiro wiel-
kopolscy sportowcy. Kajakarka Marta Wal-
czykiewicz stanęła na drugim miejscu podium,
a zapaśniczka Monika Michalik – na trzecim.
Także złote medalistki Natalia Madaj i Mag-
dalena Fularczyk-Kozłowska są związane
z naszym regionem i w przeszłości były sty-
pendystkami marszałka województwa.

Dzięki m.in. pomocy regionalnego samo-
rządu rosną też następcy olimpijczyków:
Wielkopolska po raz drugi zwyciężyła w kla-
syfikacji generalnej letniej ogólnopolskiej
olimpiady młodzieży. >> strona 2

Po zakończeniu długotrwałej przetargowej
procedury odwoławczej, 29 sierpnia w Po-
znaniu podpisano umowę z wykonawcą pro-
jektu budowlanego i koncepcyjnego oraz pro-
gramu funkcjonalno-użytkowego Wielkopol-
skiego Centrum Zdrowia Dziecka. Samorzą-
dowa spółka Szpitale Wielkopolski powierzyła
to zadanie firmie z Gdańska. Wykonawca ma
18 miesięcy na dostarczenie kompletu doku-
mentacji, która pozwoli ogłosić przetarg na bu-
dowę długo oczekiwanej nowej lecznicy pe-
diatrycznej w Poznaniu. Obiekt powstanie
w sąsiedztwie obecnego Szpitala Wojewódz-
kiego. >> strona 3

Jest współpraca
Z Niemcami w edukacji i wy-
mianie młodzieży; z Ukra-
ińcami w polityce zdrowotnej;
z kilkoma europejskimi part-
nerami w promowaniu tra-
dycyjnej żywności. Wielko-
polska współpracuje z zagra-
nicą. >> strona 3

Nasze powiaty
– Powiat gostyński powinien
kojarzyć się z dobrymi sma-
kami – przekonuje jego sta-
rosta. Z czym jeszcze? W na-
szym cyklu przedstawiamy
kolejny fragment wielkopol-
skiej ziemi. >> strona 7

Kto jest kim?
Kto za co odpowiada i komu
podlega w marszałkowskiej
administracji? Co zmieniło
się w strukturze organiza-
cyjnej i urzędniczych perso-
naliach? Publikujemy aktu-
alną infografikę z wszystkimi
danymi. >> strona 9

Innowiercy
z Leszna
Kim byli związani z Wiel-
kopolską, a szczególnie
z Lesznem, Jan Amos Ko-
meński i Jan Jonson? Ich
sylwetki przybliżamy w na-
szym cyklu „co za historia”.

>> strona 10

Inna strona
samorządu
Radny nie znosi infantyl-
nych pytań, ale my go prze-
pytaliśmy… Nowa rola wi-
cemarszałka. Jak wypadamy
na tak zwanym tle? Kto
i dlaczego kołysał się przy
tamburynie? Myśleli, że
marszałek zdobędzie me-
dal… > strona 16

Dziękowali za chleb

Wkraju mamy obecnie
boom na rynku pracy.
Bezrobocie w Polsce

i w regionie jest najniższe od
25 lat. W wielu wojewódz-
twach, m.in. w Wielkopolsce
(ale także wokół Wrocławia,
Gdańska i Warszawy) firmy
mają problemy ze znalezie-
niem pracowników. Z lipco-
wych danych GUS wynika, że
nie ma już w Polsce regionu,
w którym realne bezrobocie
byłoby dwucyfrowe. A liczba
osób pozostających bez stałe-
go zatrudnienia jest u nas
najniższa od 25 lat.

Bezrobocie w Wielkopolsce
nadal spada i w lipcu wyno-
siło 5,3 proc. (najmniej
w kraju) wobec 8,6 proc. śred-
niej dla Polski. W samej aglo-
meracji poznańskiej liczba
osób szukających zajęcia się-
ga 2,2 proc. i zdaniem eko-
nomistów wskazuje właści-
wie na… brak rąk do pracy.

Rekordowo niskie bezrobo-
cie jest też w Kępnie, oddalo-
nym 145 km od Poznania i 85
km od Wrocławia. Bez pracy
było tam w czerwcu niespeł-
na 700 osób, co oznacza bez-
robocie na poziomie 2,4 proc.

A gdzie w naszym regionie
najtrudniej o etat? Np. w po-
wiatach konińskim, kolskim,
złotowskim i chodzieskim,
gdzie bezrobocie nieznacznie
przekracza 10 procent. Tylko
na tych terenach pracodawcy
mogą przebierać w aplika-
cjach kandydatów, szukając
konkretnego fachowca.

Brakuje rąk do pracy
i w efekcie zaczyna domino-
wać rynek pracownika. Z da-
nych WUP w Poznaniu wy-
nika np., że w lipcu w całym
regionie zgłoszono zapotrze-
bowanie na niemal 13 tysię-

cy wakatów i miejsc aktywi-
zacji zawodowej. Najwięcej
(blisko 3 tys.) w powiecie po-
znańskim, ale ponad 1,2 tys.
wolnych miejsc pracy przed-
siębiorcy zadeklarowali też
w powiecie jarocińskim.

Dlatego osoby szukające
zatrudnienia, zwłaszcza fa-
chowcy w swoich branżach,
mogą przebierać w ofertach,
a z drugiej strony – firmy
mają spore kłopoty ze skom-
pletowaniem załogi. Jak sobie
zatem radzą? Jednym z roz-
wiązań jest zatrudnianie

w polskich zakładach obco-
krajowców, głównie Ukraiń-
ców, którzy chętnie podejmu-
ją również prace sezonowe,
np. w budownictwie, rolnic-
twie, przemyśle przetwór-
czym.

Tylko w lipcu wielkopol-
skie firmy zamierzały za-
trudnić ponad 10,5 tysiąca cu-
dzoziemców. W powiecie po-
znańskim zarejestrowano
3705 specjalnych oświadczeń
dotyczących podjęcia pracy
przez obcokrajowców, blisko
1000 w powiecie kaliskim

i około 500 w powiatach:
ostrowskim, średzkim i wolsz-
tyńskim.

Inny pomysł firm na za-
trzymanie fluktuacji kadr to
wzrost wynagrodzeń. Dziś
nawet na stanowiskach nie-
wymagających kwalifikacji
pierwszym oferowanym wy-
nagrodzeniem jest kwota po-
nad 2 tys. zł. Widełki płac ro-
sną, bo liderzy rynku, firmy
mające duże problemy z re-
krutacją kadr albo pilne po-
trzeby w tym zakresie, ofe-
rują podwyżki, wymuszając

przy okazji podobną reakcję
u konkurencji.

Pieniądze to jednak nie
wszystko. Firmy (np. podpo-
znańska filia Amazona) kuszą
załogę darmowymi dowoza-
mi, obiadami za złotówkę, bo-
nami do centrów fitness.

Ekonomiści przestrzegają
jednak, że boom na rynku pra-
cy może się skończyć. Gospo-
darka zwolni, przedsiębiorstwa
wstrzymają inwestycje i za-
trudnienie, a rynek pracowni-
ka znów zamieni się w rynek
pracodawcy. >> strona 8

Skąd wziąć pracownika?
Firmy płacą coraz więcej, ale mają problemy ze znalezieniem chętnych do pracy.

Bezrobocie w Wielkopolsce jest najniższe w kraju (w lipcu wynosiło 5,3 procent) i nadal spada. Powstająca pod Wrześnią
fabryka VW (na zdjęciu – zakład w Antoninku) ma zatrudniać docelowo 3 tys. osób.
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Artur Boiñski

na wstêpie

Statystycznie
jest dobrze

Bezrobocie w Polsce i w regionie jest najniższe od 25 lat.
W województwie wynosi ledwo 5 procent. W takim Poznaniu
czy Kępnie to tylko 2 procent, co według specjalistów
wskazuje tak naprawdę na… brak rąk do pracy. Firmy płacą
coraz więcej, ale i tak niektóre mają problemy ze
znalezieniem pracowników.
Wszystko to fakty, wszystko prawda, ale… Nie ukrywam,
że czytając te słowa, byłem pełen wątpliwości. Takich,
które zazwyczaj nachodzą krytycznie analizującego
rzeczywistość człowieka podczas lektury materiałów
opartych na statystykach. Te bowiem zawsze, z natury
rzeczy, są pewnym uogólnieniem zjawisk.
No bo przecież obok powiatów ze śladowym bezrobociem
mamy i u nas takie, gdzie jest ono kilkunastoprocentowe.
Bo dla osoby z konkretnym fachem, niemogącej od lat
znaleźć pracy zgodnej ze swoimi kwalifikacjami
i aspiracjami, marnym pocieszeniem jest fakt, że w innych
zawodach firmy nie mogą skompletować – nawet oferując
pokaźne zarobki – odpowiedniej liczby fachowców.
Bo te 5 procent bezrobocia w województwie to wciąż są
(licząc szukających pracy i ich rodziny) dziesiątki tysięcy
konkretnych Wielkopolan borykających się z problemami.
Nie zapominajmy o tych faktach, ciesząc się oczywiście
z ogólnego dobrobytu i polepszającej się sytuacji
makroekonomicznej. No i nie zapominajmy przeczytać
ostatniego akapitu naszego tekstu, w którym ekonomiści
przestrzegają, że gospodarka może zwolnić, a boom na
rynku pracy się skończyć. �

Uczcili ważne rocznice

Przedstawiciele samorzą-
du województwa wzięli
udział w kilku rocznico-
wych obchodach, które od-
były się na przełomie
sierpnia i września.

Początki polskiego lotnic-
twa wojskowego nierozerwal-
nie wiążą się z Wielkopolską.
Dlatego to w Poznaniu szcze-
gólnie uroczyście obchodzono
27 sierpnia Święto Lotnictwa.
Wydarzenie, zorganizowane
na terenie 31. Bazy Lotnictwa
Taktycznego w Krzesinach,
połączono z 10-leciem służby
samolotów F-16 w Siłach Po-
wietrznych RP. W uroczystości
wzięły udział najwyższe wła-
dze państwowe na czele z pre-
zydentem RP Andrzejem
Dudą, który odsłonił pomnik
związanego z poznańską jed-
nostką gen. Andrzeja Błasika.
Samorząd województwa (któ-
ry wsparł finansowo promocję

obchodów) reprezentował mar-
szałek Marek Woźniak.

Marszałek uczestniczył też
w wielkopolskich obchodach
36. rocznicy powstania NSZZ
„Solidarność”. 31 sierpnia
Dzień Solidarności i Wolności
uczczono w Poznaniu modli-
twą podczas mszy św. w ko-
ściele oo. Dominikanów, a na-
stępnie podczas uroczystości
przy pomniku Poznańskiego
Czerwca 1956.

1 września natomiast
w wielu miejscowościach re-
gionu (m.in. w Kaliszu i Ła-
giewnikach koło Suchego
Lasu) pamiętano o ofiarach II
wojny światowej. W Poznaniu
główne uroczystości odbyły
się tradycyjnie przy pomniku
Armii Poznań. Tam wieniec
w imieniu mieszkańców re-
gionu złożyli marszałek Marek
Woźniak i przewodnicząca sej-
miku Zofia Szalczyk. ABO

W imieniu mieszkańców regionu wieniec przy pomniku
Armii Poznań złożyli marszałek Marek Woźniak i przewod-
nicząca sejmiku Zofia Szalczyk.
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W Samorząd województwa
tradycyjnie jest współor-
ganizatorem nadchodzą-
cych uroczystości upa-
miętniających utworzenie
Polskiego Państwa Pod-
ziemnego.

Wielkopolskie obchody 77.
rocznicy powstania Polskiego
Państwa Podziemnego odbę-
dą się w Poznaniu 27 wrze-
śnia. Zapraszają na nie mar-
szałek Marek Woźniak oraz
zarząd wielkopolskiego okrę-
gu Światowego Związku Żoł-
nierzy AK.

O godzinie 10 w kościele pw.
Najświętszego Zbawiciela roz-
pocznie się okolicznościowa
msza św. Po niej uczestnicy
uroczystości przejdą pod po-
mnik Polskiego Państwa Pod-
ziemnego i Armii Krajowej.

Na godzinę 12.30 zaplano-
wano spotkanie w sali konfe-
rencyjnej PAN. Nie zabraknie
koncertu Orkiestry Repre-
zentacyjnej Sił Powietrznych
w Poznaniu oraz części arty-
stycznej w wykonaniu uczniów
poznańskiego V LO. Z kolei
Rafał Kościański z IPN przed-
stawi prelekcję „Kpt. Leon
Kmiotek i jego żona Melania,
czyli rzecz o początku wielko-
polskiej konspiracji”. ABO

Zaproszenie
na obchody

Nasza młodzież najlepsza
Po raz drugi okazało się, że
nasz region ma najlep-
szych młodych sportow-
ców w kraju!

Województwo wielkopolskie
zwyciężyło w klasyfikacji ge-
neralnej XXII Ogólnopolskiej
Olimpiady Młodzieży w Spor-
tach Letnich Dolny Śląsk
2016. Na kolejnych miejscach
uplasowały się województwa
kujawsko-pomorskie i mazo-
wieckie.W olimpiadzie udział
wzięło ponad 478 reprezen-
tantów Wielkopolski. Młodzi
sportowcy zdobyli 84 medale,
w tym 30 złotych, 25 srebrnych
oraz 29 brązowych, po raz
drugi w historii zasługując na
miano najlepszych w tego typu
zawodach.

Gratulując sukcesów za-
wodnikom i ich szkoleniow-
com, marszałek Marek Woź-
niak przypomniał o regularnej
pomocy, jakiej samorząd wo-
jewództwa udziela w tej dzie-
dzinie: – Przez ostatnie lata
nie zdarzało nam się obniżać
kwot przeznaczonych na
wsparcie sportu młodzieży.
Najważniejsza jest stabilność
finansowania. Nasz system
zakłada wspieranie stypen-
diami sportowymi juniorów
i młodzieżowców, a także na-
gradzanie tych zawodników,

którzy zdobywają najwyższe
laury na olimpiadach i mi-
strzostwach świata. Ciągłość
wsparcia zostaje więc zacho-
wana.

Władze regionu systema-
tycznie przekazują pieniądze
na udział w zawodach i szko-
lenie młodych sportowców
z ponad 300 klubów sporto-
wych w całym województwie.
Przykładem jest współpraca
z Wielkopolskim Stowarzy-
szeniem Sportowym, z któ-
rym samorząd województwa
w ubiegłym roku podpisał ko-
lejną wieloletnią umowę. To
wyróżniające nas w Polsce
rozwiązanie.

Taka solidna podstawa szko-
leniowej sportowej piramidy

przynosi wymierne efekty. Raz
jeszcze podkreślmy, że z 31 za-
wodników reprezentujących
podczas brazylijskiej olimpia-
dy i paraolimpiady kluby
z Wielkopolski, aż 18 było
wcześniej stypendystami sa-
morządu województwa (po-
wyżej piszemy o medalowych
sukcesach Wielkopolan.

Dodajmy, że decyzją samo-
rządu województwa Wielko-
polska będzie się ubiegać o or-
ganizację Ogólnopolskiej Olim-
piady Młodzieży w 2018 roku
w sportach letnich lub halo-
wych. Gospodarzem takiej im-
prezy byliśmy dotąd cztero-
krotnie (w latach 1995 i 2001
– sporty letnie, a w 1998 i 2004
– sporty halowe). ABO

Podczas młodzieżowej olimpiady rywalizacja bywała nie mniej
zacięta niż podczas „prawdziwych” igrzysk olimpijskich.
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Panie z medalami
Srebro i brąz dla Wielkopolski na igrzyskach olimpijskich.

Dziś przekazujemy wam
takie „olimpijskie kie-
szonkowe”, ale mam

nadzieję, że wrócicie po znacz-
nie większe nagrody jako me-
daliści – zachęcał sportowców
marszałek Marek Woźniak,
gdy 14 lipca wielkopolscy
olimpijczycy i paraolmpijczy-
cy spotkali się z władzami re-
gionu, by odebrać przyznane
im nagrody.

Spośród reprezentujących
wielkopolskie kluby zawod-
ników na sierpniowych igrzy-
skach w Rio de Janeiro z po-
wyższej zachęty najskrzęt-
niej skorzystały panie.

Marta Walczykiewicz, za-
wodniczka Kaliskiego Towa-
rzystwa Wioślarskiego, wy-
walczyła srebrny medal olim-
pijski w K1 na 200 metrów.
Warto przypomnieć, że kaja-
karka jest stypendystką mar-
szałka województwa, przez
którego została też dwukrot-
nie nagrodzona za wybitne
osiągnięcia sportowe.

Z kolei z brązowym meda-
lem wróciła z Brazylii za-
wodniczka WKS Grunwald
Poznań Monika Michalik.
Stanęła ona na trzecim miej-
scu olimpijskiego podium
w zapasach kobiet w katego-
rii do 63 kg.

Należy również wspomnieć
o złotych medalistkach igrzysk
Natalii Madaj i Magdalenie
Fularczyk-Kozłowskiej. Choć
obecnie związane są z klubem
z Bydgoszczy, obie również
w przeszłości korzystały ze
stypendialnego wsparcia sa-
morządu województwa. Po-
chodząca spod Piły Natalia
Madaj mieszka w Poznaniu,
z kolei Magdalena Fularczyk-
Kozłowska pływała wcześniej
w barwach poznańskiego klu-
bu Tryton. Sportsmenki są
podopiecznymi poznaniaka,
trenera Marcina Witkow-
skiego.

– Gratuluję sukcesu! To
dla naszych zawodniczek
i dla nas wielki dzień. Dzię-
kujemy! – komentował me-
dale marszałek Marek Woź-
niak.

W uzupełnieniu dodajmy,
że czwarte miejsce w Rio za-
jęła męska czwórka podwój-
na, w której płynął Wiktor
Chabel z KS Posnania – ko-
lejny samorządowy stypen-
dysta.

Czy również wielkopolscy
paraolimpijczycy wrócą z Bra-
zylii z tarczą? Ich igrzyska
rozpoczęły się w Rio de Ja-
nerio 7 września i potrwają
11 dni. ABO

Marta Walczykiewicz była wśród medalowych faworytek i nie
zawiodła, przywożąc z Rio srebrny medal.
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Do 15 września można gło-
sować w konkursie „Wiel-
kopolska Otwarta dla Nie-
pełnosprawnych”.

Nowością w tegorocznej
edycji tego przedsięwzięcia
samorządu województwa jest
finałowy wybór zwycięskiego
projektu poprzez głosowanie
on-line. Można to uczynić na
stronie www.wielkopolska-
otwarta.pl.

Rywalizują projekty z Ostro-
wa Wielkopolskiego, Lisko-
wa, Kleszczewa, Wronek, Ko-
strzyna, Czermina, Tarnowa
Podgórnego, ze Starego Mia-
sta i z Rawicza. ABO

Głosy na www
Współpraca i wymiana do-
świadczeń w zakresie służ-
by zdrowia były głównym
tematem rozmów podczas
wizyty w Wielkopolsce de-
legacji ukraińskiego Ob-
wodu Czernihowskiego.

Inicjatorem tego przyjazdu
była Wielkopolska Izba Prze-
mysłowo-Handlowa oraz śro-
dowiska medyczne. Wicesze-
fowa czernihowskiej admini-
stracji Natalia Romanowa oraz
dyrektorzy tamtejszych szpitali
spotkali się z samorządowymi
władzami Wielkopolski.

Podczas spotkania 29 sierp-
nia z marszałkiem Markiem

Woźniakiem rozmawiano m.in.
o naszych doświadczeniach
w reformowaniu systemu opie-

ki zdrowotnej, a także o tym, że
w ramach poczynionych usta-
leń już wkrótce grupa 30 pie-

lęgniarek z Obwodu Czerni-
howskiego rozpocznie w Wiel-
kopolsce studia licencjackie,
których ukończenie umożliwi
im podjęcie pracy w zawodzie
na terenie naszego kraju.

30 sierpnia z kolei ukraińscy
goście spotkali się z człon-
kiem zarządu województwa
Leszkiem Wojtasiakiem. Tu
również wśród poruszanych
tematów były wielkopolskie
rozwiązania w zakresie orga-
nizacji leczenia i profilaktyki
(m.in. programy z zakresu on-
kologii) w jednostkach me-
dycznych podległych samo-
rządowi województwa. ABO

Ukraińsko-wielkopolska zdrowa współpraca

Wpis szefowej ukraińskiej delegacji do księgi pamiątkowej.
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Do końca września można
zgłaszać się do konkursu
„i-Wielkopolska – Inno-
wacyjni dla Wielkopol-
ski”.

Organizowany od lat przez
samorząd województwa kon-
kurs ma teraz nową formułę.
Nagradzane będą mikro,
małe i średnie przedsiębior-
stwa z regionu za wdrożone
do swojej oferty innowacyjne
produkty lub usługi w sze-
ściu kategoriach (będących
jednocześnie tzw. inteligent-
nymi specjalizacjami dla
Wielkopolski): „biosurowce
i żywność dla świadomych
konsumentów”, „wnętrza
przyszłości”, „przemysł ju-
tra”, „wyspecjalizowane pro-
cesy logistyczne”, „rozwój
oparty na ICT”, „nowoczesne
technologie medyczne”.

Na zwycięzców czekają na-
grody finansowe o łącznej
wartości 120 tys. zł oraz pa-
kiety promocyjne warte w su-
mie 90 tys. zł. Konkurs pilo-
tuje Departament Gospodar-
ki UMWW. Szczegóły na
www.iw.org.pl. ABO

Nowa odsłona
i-Wielkopolski

W sierpniu wystartował
oficjalny fanpage Urzędu
Marszałkowskiego Woje-
wództwa Wielkopolskie-
go.

Na Facebooku znajdziemy
go, wpisując „umwwpl”, po
czym możemy swobodnie włą-
czyć się do dyskusji pod po-
stami, które zamieszczają
urzędnicy marszałka.

Pojawiające się tematy do-
tyczą aktywności samorządu
województwa, często w dzie-
dzinach, które wielu z nas po-
winny zainteresować. Na
przykład ten zawierający
rady, co zrobić, żeby po wa-
kacjach z biurem podróży po-
zostały nam same dobre
wspomnienia…

Na fanpage’u urzędu moż-
na było także poczuć olimpij-
ski nastrój i trzymać kciuki za
wielkopolskich sportowców
startujących na igrzyskach
w Rio – a to dlatego, że aż 18
osób z tego grona było sty-
pendystami marszałka.

Warto dołączyć do grona
wirtualnych (i nie tylko) zna-
jomych urzędu. ABO

Polub nas
na Facebooku!
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Delegacja z Wielkopolski,
z wicemarszałkiem Krzysz-
tofem Grabowskim na cze-
le, wzięła udział w corocz-
nym forum Europejskiej
Sieci Dziedzictwa Kuli-
narnego. Wydarzenie od-
było się w dniach 30 sierp-
nia – 3 września w Oslo.

Forum dziedzictwa kuli-
narnego jest platformą wy-
miany doświadczeń i prak-
tyk, pozwala też samorzą-
dowcom z regionów zrzeszo-
nych w sieci dzielić się swoimi

osiągnięciami i pomysłami
z dziedziny zdrowej żywności,
pochodzącej od lokalnych pro-
ducentów i sprawdzonych
sprzedawców. Przypomnijmy,
że w sieci zrzeszają się go-
spodarstwa rolne, zakłady
przetwórstwa żywności i re-
stauracje, podkreślające swo-
je powiązania z regionem.

W Oslo uczestnicy wzięli
udział w wizytach studyjnych
u producentów zrzeszonych
w norweskiej sieci. Odwiedzili
m.in. jedną ze szkół rolniczych

położonych na południu kraju
oraz małą mleczarnię, która za-
chowała wysokie standardy
w zakresie ochrony środowiska
i dobrostanu zwierząt.

Podczas oficjalnej części spo-
tkania przedstawiciele nasze-
go województwa omówili ak-
tualne informacje o działalno-
ści Sieci Dziedzictwa Kulinar-
nego w Wielkopolsce, a także
zaprezentowali ofertę związa-
ną z planem organizacji Euro-
pejskiego Forum Sieci w przy-
szłym roku w Polsce. RAK

Europejsko o kulinarnej sieci

Umowa na szpital
29 sierpnia w Poznaniu
podpisano umowę na za-
projektowanie szpitala pe-
diatrycznego.

Przetarg na zaprojektowanie
nowej lecznicy samorządowa
spółka Szpitale Wielkopolski
rozstrzygnęła 23 czerwca. Naj-
korzystniejszą ofertę (spośród
6 aplikacji) złożyła spółka In-
dustria Project z Gdańska,
która oprócz najniższej ceny
(4,6 mln zł), skróciła termin
wykonania prac o 4 tygodnie.

Ze względu na protesty wy-
konawców, które wpłynęły do
Krajowej Izby Odwoławczej
(obie skargi odrzucono), ponad
2 miesiące trzeba było poczekać
na podpisanie umowy ze zwy-
cięzcą postępowania. Osta-
tecznie 29 sierpnia w Poznaniu
umowę podpisali: prezes za-
rządu Szpitali Wielkopolski
Izabela Grzybowska i prezes
zarządu Industria Project Wło-
dzimierz Wierzchowski.

Zgodnie z kontraktem pro-
jekt budowlany i koncepcyjny
szpitala, a także program funk-
cjonalno-użytkowy Wielkopol-
skiego Centrum Zdrowia
Dziecka powinien być gotowy
za 18 miesięcy.

Jednocześnie trwają inne
formalności związane z budo-
wą nowej lecznicy dla dzieci.
W lipcu samorząd wojewódz-
twa złożył wniosek o opinię wo-
jewody na temat celowości tej
inwestycji, a w sierpniu otrzy-
mał pozytywną odpowiedź
w tym zakresie.

Dokument był potrzebny
z dwóch względów: aby złożyć
kompletny wniosek o dofinan-
sowanie tej inwestycji z pie-
niędzy unijnych (WRPO 2014-
-2020), a także wpisać budowę
nowego szpitala w tzw. plan
działań zdrowotnych zatwier-
dzany przez działający przy Mi-
nisterstwie Zdrowia komitet
sterujący. RAK

Kapitan Kazimierz Sporny urodził się w Poznaniu i tutaj słu-
żył w 3. Pułku Lotniczym. Brał udział w bitwie o Anglię. Wy-
konał 93 loty bojowe. Walczył w 302. Dywizjonie Myśliw-
skim nazywanym „Poznańskim”, 303. Dywizjonie Myśliw-
skim Warszawskim im. Tadeusza Kościuszki i Polskim Ze-
spole Myśliwskim – legendarnym „Cyrku Skalskiego”. Po
śmierci, w 1949 r. spoczął na cmentarzu w Londynie. Po
latach, dzięki staraniom wielu środowisk, w tym zaanga-
żowaniu finansowemu samorządu województwa, jego pro-
chy powróciły do rodzinnego miasta i 25 sierpnia spoczęły
w Kwaterze Lotników na poznańskim Miłostowie. W uro-
czystościach pogrzebowych wzięli udział marszałek Ma-
rek Woźniak i wicemarszałek Wojciech Jankowiak. – Mo-
żemy dziś spłacić choć małą część długu, jaki mamy wo-
bec obrońców naszej wolności – mówił marszałek. ABO
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Bohater wrócił do domu

Razem w edukacji
Wielkopolska i Brandenburgia podpisały plan
współpracy w kilku dziedzinach.

Współpraca pomiędzy
Wielkopolską a Bran-
denburgią opiera się

na oficjalnej deklaracji pod-
pisanej w 2003 r. W doku-
mencie tym oba regiony zo-
bowiązały się m.in. do zacie-
śnienia kooperacji w obszarze
kształcenia, sportu, wymiany
młodzieży i nauczycieli, współ-
pracy szkół i ich jednostek za-
łożycielskich. Co kilka lat za-
interesowane strony podpi-
sują tzw. plany działań, wy-
znaczające konkretne zadania
na najbliższy czas.

Taka uroczystość odbyła się
6 września w siedzibie Urzę-
du Marszałkowskiego Woje-
wództwa Wielkopolskiego. Do-
kument (na lata 2016-2020)
podpisali: członek zarządu
województwa Marzena Wo-
dzińska, brandenburski se-
kretarz stanu ds. edukacji,
młodzieży i sportu Thomas
Drescher, zastępca prezyden-
ta Poznania Mariusz Wi-
śniewski, wielkopolska kura-
tor oświaty Elżbieta Lesz-
czyńska.

Wśród konkretów zapisa-
nych w najnowszym planie
działań wyróżniają się te, któ-
re mają pomóc w poszerzeniu
zakresu nauki języka pol-

skiego w Brandenburgii. Co
najmniej dwie poznańskie
szkoły przyjmą u siebie mło-
dych Brandenburczyków,
a wielkopolska młodzież bę-
dzie goszczona w niemieckich
placówkach. Wszystkie strony
deklarują również, że sięgną
po przeznaczone na taką
współpracę fundusze unijne.

Podczas rozmów z dzienni-
karzami sygnatariusze do-
kumentu podkreślali także
zgodnie, że chcą stawiać na
wymianę doświadczeń doty-
czących szkolnictwa zawodo-
wego, zwłaszcza specjalizacji
wokółmedycznych. Przyzna-

wali też, że dużą wagę przy-
kładają do wzmocnienia na-
uki naszego języka w Bran-
denburgii.

– To bardzo istotny obszar
naszych wspólnych działań.
To między innymi odpowiedź
na płynące do nas oczekiwa-
nia, choćby ze strony mał-
żeństw mieszanych – przy-
znała Marzena Wodzińska.

– W Brandenburgii jeste-
śmy bardzo aktywni we
wspieraniu nauki języka pol-
skiego, ostatnio wprowadzi-
liśmy ją nawet w przedszko-
lach – mówił Thomas Dre-
scher. ABO

Podpisaniu dokumentu w siedzibie UMWW towarzyszyła
uroczysta oprawa.
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UMWW zaprasza na facebo-
okowy profil.



Monitor Wielkopolski | wrzesień 2016
www.monitorwielkopolski.pl

dożynki
4

XVIII Wojewódzko-Diece-
zjalne Dożynki Wielko-
polskie, których współ-

gospodarzami byli marszałek
Marek Woźniak i biskup kali-
ski Edward Janiak oraz sta-
rosta kaliski Krzysztof Nosal
i wójt gminy Lisków Maria
Krawiec, odbyły się 28 sierpnia
przy Gminnym Ośrodku Kul-
tury w Liskowie. Podczas od-
bywającej się w upalną nie-
dzielę uroczystości podsumo-
wano efekty tegorocznej pracy
w polu i dziękowano za zebra-
ne w trakcie żniw plony.

Wzorcowa wieś

– Dożynkowe święto to w pol-
skiej tradycji czas radości i po-
dziękowań: Panu Bogu za plo-
ny, a ludziom za trud. To jed-
nak również czas refleksji nad
tym, jak ważna jest ludzka so-
lidarność i współdziałanie: aby
było z czego upiec dożynkowy
chleb i aby można było go
sprawiedliwie podzielić – za-

znaczył, witając gości dożynek
Marek Woźniak. – I nie ma
chyba lepszego miejsca jak Li-
sków, aby mówić o sile, jaką
dają współpraca i umiejętność
jednoczenia się wokół wspól-
nego celu. To przecież tutaj, po-
nad sto lat temu, pod światłym
przewodnictwem księdza Wa-
cława Blizińskiego, wcielono
w życie, tak bliskie Wielkopol-
sce, idee pracy organicznej.

Doceniając zasługi kapłana
dla rozwoju wielkopolskiej wsi,
marszałek wspólnie ze współ-
gospodarzami dożynek złożył
kwiaty na mogile ks. Wacława
Blizińskiego na liskowskim
cmentarzu.

Przypomnijmy, że w okresie
międzywojennym wieś była
uważana za wzorcową, bo-
wiem zorganizowano wówczas
dwie krajowe wystawy rolni-
cze, które rozsławiły Lisków na
całą Polskę. Kapłan zaś akty-
wizował mieszkańców, anga-
żując się w pracę społeczną,
oświatową i kulturalną.

Wystawa i stoiska

Dożynki tradycyjnie zainau-
gurowało otwarcie Wystawy
Rolniczej, w którym uczestni-
czyli przedstawiciele samo-
rządu województwa (wice-
marszałek Krzysztof Grabow-
ski oraz przewodnicząca sej-
miku Zofia Szalczyk) oraz lo-
kalnych jednostek admini-
stracji samorządowej. Kilka-
dziesiąt nowoczesnych trak-
torów, efektowne kombajny,
sprzęt i urządzenia rolnicze
najnowszej generacji stano-
wiły sporą atrakcję zarówno
dla dzieci, jak i dla dorosłych;
tym bardziej że nieopodal po-
kazywano też stare sprzęty
(dawno już nieużywane), któ-
rymi na roli ciężko pracowali
rodzice i dziadkowie dzisiej-
szych gospodarzy.

– Wystawa rolnicza jest nie-
odłącznym elementem każ-
dych wojewódzkich dożynek,
ale w Liskowie ma swój szcze-
gólny wymiar, bo nawiązuje do

tych ekspozycji, które odbywały
się tu przed wojną w latach
1925 i 1937, organizowanych
przez ks. Wacława Blizińskie-
go – opowiadał dziennikarzom
Krzysztof Grabowski.

Wydarzeniu w Liskowie to-
warzyszyła też prezentacja
stoisk konkursowych VI Fe-
stiwalu Tradycyjnych Sma-
ków w Krainie Nocy i Dni.
Z kolei przedsięwzięcia reali-
zowane na kaliskiej i wielko-
polskiej wsi pokazywały in-
stytucje współpracujące z rol-
nikami, takie jak lokalne gru-
py działania oraz koła gospo-
dyń wiejskich. Ponadto uczest-
nicy dożynek mogli wziąć
udział w meczach na kom-
pleksie sportowym Orlik czy
wysłuchać koncertów i obejrzeć
pokazy taneczne rodzimych
artystów i amatorów.

Kaprysy pogody

Główną częścią uroczystości
była jednak msza św. polowa,

Dziękowali Panu Bogu za
Regionalne święto, podczas którego rolnicy podsumowali tegoroczne żniwa i dzielili się chlebem,

Chlebem z gośćmi dzieliła się m.in. Marzena Wodzińska z zarządu województwa. Obrzędy dożynkowe zaprezentował Zespół Pieśni i Tańca „Łany”.

Marszałek Marek Woźniak odebrał dożynkowy chleb od starosty Jacka Grzelaka i starościny Magdaleny Bruź.
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Wieńce poświęcił biskup kaliski Edward Janiak.

Na wystawie rolniczej pokazano nowoczesny sprzęt.

Dożynkom towarzyszyły stoiska z regionalną żywnością.



którą celebrował biskup kali-
ski Edward Janiak. Tematem
dożynkowego kazania była po-
kora. Trzeba o niej pamiętać,
prowadząc zwłaszcza działal-
ność rolniczą, chyba najbar-
dziej uzależnioną od kaprysów
pogody.

– Ten rok był dla wielkopol-
skich rolników trudny. Część
upraw nie przetrzymała zi-
mowych mrozów. Lokalne na-
wałnice, deszcze i grad, któ-
rych tego lata nie brakowało,
spowodowały w wielu gospo-
darstwach znaczne szkody.
Kapryśna pogoda utrudniała
żniwa, a plony są niestety
mniejsze niż w roku ubiegłym
– zauważył Marek Woźniak.
– Odczujemy to wszyscy, bo
rolnictwo jest wiodącą dzie-
dziną wielkopolskiej gospo-
darki, jednym z najważniej-
szych czynników rozwoju re-
gionu i wzrostu jego konku-
rencyjności.

Zdaniem marszałka nie
mamy w tej dziedzinie po-

wodów do kompleksów, bo
wielkopolskie gospodarstwa
– umiejętnie korzystając
z możliwości, jakie stwarza-
ją fundusze unijne – unowo-
cześniają się, rolnicy podno-
szą kwalifikacje, a towary
z Wielkopolski zyskują cer-
tyfikaty umożliwiające im
skuteczną konkurencję na
najbardziej wymagających
rynkach.

Sukcesy rolników dostrzegł
również prezydent RP An-
drzej Duda, który skierował
do uczestników i organizato-
rów regionalnego święta plo-
nów okolicznościowy list, pi-
sząc w nim m.in.: „Osiągnię-
cia w sferze rolnictwa gwa-
rantują nam całkowitą nie-
zależność. Dzięki wysokiemu
udziałowi gospodarstw ro-
dzinnych oraz twórczemu wy-
korzystaniu tradycyjnych me-
tod produkcji i receptur polska
żywność słynie z dobrej jako-
ści i cieszy się uznaniem
w kraju i za granicą”.

Unia pomaga rolnikom

Wielkopolska, pomimo nie naj-
lepszych gleb, ma ogromny
potencjał oparty przede wszyst-
kim na wysokiej kulturze go-
spodarowania. Nasze rolnictwo
i wieś przeszły w minionej de-
kadzie ogromne zmiany, zwią-
zane przede wszystkim z in-
westycjami unijnymi.

– W ostatnich latach wspól-
nie zrobiliśmy dobry użytek
z ponad 1 mld zł, które region
zyskał w ramach Programu
Rozwoju Obszarów Wiejskich.
W znacznym stopniu udało się
poprawić efektywność gospo-

darstw i warunki życia spo-
łeczności wiejskich – stwierdził
Marek Woźniak. – Ponadto
ważnym czynnikiem stymu-
lującym pozytywne zmiany
na wsi stał się zainicjowany
w 2009 r. przez samorząd wo-
jewództwa regionalny program
„Wielkopolska Odnowa Wsi”,
na realizację którego prze-
znaczyliśmy z budżetu woje-
wództwa już blisko 20 milio-
nów złotych.

W ramach tego przedsię-
wzięcia (o którym wielokrotnie
pisaliśmy na łamach „Monito-
ra”) społeczności wiejskie po-
dejmują inicjatywy, dzięki któ-

rym małe miejscowości pięk-
nieją, a ich mieszkańcy zy-
skują atrakcyjne miejsca dla
realizacji wszelkich społecz-
nych aktywności.

Podzielić się chlebem

Po mszy uczestnicy spotkania
obejrzeli obrzęd dożynkowy
w wykonaniu Zespołu Pieśni
i Tańca „Łany” Uniwersytetu
Przyrodniczego w Poznaniu.
Następnie samorządowcy, rol-
nicy, mieszkańcy Liskowa
i goście podzielili się chlebem
wypieczonym z tegorocznej
mąki, który przynieśli staro-
stowie dożynek – Magdalena
Bruź oraz Jacek Grzelak. Tę
część wydarzenia zakończyło
wręczanie nagród w konkur-
sach na najlepszy wieniec do-
żynkowy i stoisko dożynko-
wej wystawy.

Zwycięzcami w konkursie
wieńcowym zostali: powiat pil-
ski (I miejsce), powiat złotow-
ski (II miejsce) oraz powiat

czarnkowsko-trzcianecki (III
miejsce). W konkursie na sto-
isko dożynkowej wystawy zwy-
ciężyło z kolei Stowarzyszenie
LGD 7 Kraina Nocy i Dni, dru-
gie miejsce przypadło Banko-
wi Spółdzielczemu Ziemi Ka-
liskiej, a trzecie miejsce na po-
dium zajął Klub Kolekcjone-
rów Starych Ciągników i Ma-
szyn Rolniczych.

Na zakończenie części arty-
stycznej dożynek, przy udzia-
le sporej liczby fanów, zaśpie-
wała Beata Kozidrak z zespo-
łem Bajm, a po zmroku występ
Teatru Ognia pożegnał pu-
bliczność.

W tegorocznym święcie plo-
nów wzięli udział przedstawi-
ciele administracji rządowej,
parlamentarzyści ziemi wiel-
kopolskiej, samorządowcy
z regionu (m.in. Marzena Wo-
dzińska z zarządu wojewódz-
twa), przedstawiciele instytu-
cji zaangażowanych w rozwój
rolnictwa, służb mundurowych
i duchowieństwo. RAK
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plony, a ludziom za trud
odbyło się w ostatnią niedzielę sierpnia w podkaliskim Liskowie.

Ten rok był dla wielkopolskich
rolników trudny. Część upraw nie
przetrzymała zimowych mrozów.

Lokalne nawałnice, deszcze i grad,
których tego lata nie brakowało,
spowodowały w wielu gospodarstwach
znaczne szkody.

Wieczorem wystąpiła Beata Kozidrak z zespołem Bajm. Wojewódzki wieniec przygotowano w CKiS w Kaliszu. Samorządowcy złożyli kwiaty na grobie ks. W. Blizińskiego.

Wystawę rolniczą otworzyli wspólnie samorządowcy z województwa, powiatu i gminy. Święto plonów zgromadziło wielu mieszkańców Liskowa oraz gości.
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Polecamy
Sztuka naiwna

Do 30 września w Centrum
Kultury i Sztuki w Koninie
można oglądać wystawę ma-
larstwa i metaloplastyki „Ha-
iti. Królestwo malarstwa na-
iwnego”. Kolekcja zgroma-
dzona przez Joannę Lambert
i Gerarda Harrisa to nie tylko
obrazy, ale i koronkowe de-
koracje naścienne, wykonane
prymitywnymi narzędziami me-
todą metaloplastyki z meta-
lowych beczek. Prace inspi-
rowane są życiem codzien-
nym, religią chrześcijańską,
wierzeniami voodoo.

Pożegnanie lata

Wielkopolski Park Etnogra-
ficzny w Dziekanowicach za-
prasza 11 września na „Po-
żegnanie Lata” – imprezę ad-
resowaną do wszystkich, któ-
rzy interesują się życiem i za-
jęciami gospodarskimi na
dawnej wsi. W scenerii wiej-
skich zagród i wnętrz, w at-
mosferze nadchodzącej je-
sieni, w muzealnych obej-
ściach prezentowane będą
zajęcia związane z obróbką
plonów, pozyskiwaniem su-
rowców, przygotowaniem za-
pasów na zimę.

Kto właścicielem?

„W kręgu dawnych właścicie-
li Dobrzycy” – to tytuł ekspo-
zycji, którą do 30 listopada
można obejrzeć w miejsco-
wym Muzeum Ziemiaństwa.
Co udało się zgromadzić? Np.
wiele portretów dawnych wła-
ścicieli pałacu, dokumenty
i archiwalia, m.in. pierwszy
wzmiankujący Dobrzycę doku-
ment pergaminowy z 1327 r.,
liczne papiery rodzinne i ma-
jątkowe, jeden z tomów dzien-
nika Adama Turno czy mate-
riały związane z działalnością
publiczną gen. Augustyna Go-
rzeńskiego. RAK

W 2017 r. ma ruszyć budo-
wa małej obwodnicy Obor-
nik, która poprowadzi
przez tzw. most wroniecki.

Latem miasto jest często
zakorkowane. Drogą krajo-
wą nr 11 i wojewódzką nr 178
tysiące turystów jeździ nad
Bałtyk. Do tego dochodzi
tranzyt TIR-ów. Korki po-
zwoli trochę rozładować mała
obwodnica Obornik (łącząca
dwie wspomniane trasy), bo
po jej ukończeniu część mia-
sta zostanie zamknięta dla
ciężarówek.

Jej budowę, decyzją zarzą-
du województwa dofinanso-
waną z WRPO, zaplanowano
w latach 2017-2019. Wartość
kontraktu, który Wielkopolski
Zarząd Dróg Wojewódzkich
w Poznaniu podpisał z firmą
Skanska, sięga 14 mln zł.
Powstaną m.in. dwa ronda,
wiadukt, niemal 2 km trasy
i most nad Wełną. RAK

Bez TIR-ów
Już po raz piąty samorząd
województwa organizuje
Wielkopolskie Dni Energii.

Przedsięwzięcie nawiązu-
je do brukselskiego Europej-
skiego Tygodnia Zrównowa-
żonej Energii. Chodzi o pro-
pagowanie odnawialnych źró-
deł energii, efektywności
energetycznej, szeroko pojętej
gospodarki niskoemisyjnej.

Ta tematyka promowana
jest w formie festynu rodzin-
nego, gdzie dzieci i młodzież
mają okazję uczestniczyć
w specjalistycznych zajęciach
edukacyjnych, a dorośli uzy-
skać porady z zakresu ener-
getyki opartej na OZE.

Tegoroczna odsłona, wspar-
ta przez WFOŚiGW w Po-
znaniu, obejmuje wydarze-
nia, które już odbyły się w Li-
skowie i Gołaszynie, a także
zaplanowane na 2 paździer-
nika w Marszewie i 7 paź-
dziernika w Sielinku. ABO

Dni z energiąRolada, kopytka i buraczki
14 sierpnia w Kawęczynie
w powiecie tureckim od-
była się VI edycja Festi-
walu Tradycyjnej Kuchni
Wielkopolskiej.

W konkursie, zorganizowa-
nym pod patronatem mar-
szałka województwa Marka
Woźniaka, wzięło udział 9 re-
prezentacji kół gospodyń wiej-
skich i stowarzyszeń.

Przygotowane potrawy oce-
niało jury, któremu przewod-
niczyła Aleksandra Swuliń-
ska-Katulska z Uniwersytetu
Przyrodniczego w Poznaniu.
Pod uwagę wzięto m.in. wy-
korzystanie w kuchni pro-
duktów lokalnych i tradycyj-
nych wielkopolskich przypraw,
smak dania, sposób jego pre-
zentacji i przybrania oraz es-
tetykę stoiska.

Najwyżej oceniono zespół
z KGW „Włościanki” z Biało-
śliwia, który przygotował „wiel-

kopolską roladę wołową po-
daną z szagówkami, czyli ko-
pytkami, kiszoną kapustą
i aromatycznym sosem wła-
snym” oraz tradycyjny sernik
wielkopolski. Drugie miejsce
zajęły przedstawicielki Stowa-
rzyszenia „DOM” z Gminy Ko-
ścielec. Zaserwowały „gicz wo-
łową w sosie chrzanowym, po-
daną z kluseczkami grzybo-

wymi i buraczkami w pla-
strach z zalewy”. Z kolei trze-
cim miejscem za danie „zupa
gębuszka z roladami” nagro-
dzono KGW Marianów-Kolonia
z powiatu tureckiego.

Wśród słodkości jurorzy naj-
wyżej ocenili natomiast placek
drożdżowy przygotowany przez
KGW „Barłogi” z powiatu kol-
skiego. RAK

Nagrody laureatom konkursu wręczyli m.in. przewodniczą-
ca sejmikowej komisji zdrowia Anna Majda i Marek Beer,
dyrektor Departamentu Rolnictwa i Rozwoju Wsi UMWW.
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Melomani złaknieni nie-
zwykłych doznań od lat
wiedzą, że ostatni weekend
września i pierwszy paź-
dziernika warto sobie re-
zerwować na wizytę w Go-
styniu.

To bowiem czas, gdy w tam-
tejszej świętogórskiej bazylice
odbywają się kolejne edycje Fe-
stiwalu Muzyki Oratoryjnej
„Musica Sacromontana”. Te-
goroczna, jedenasta już odsło-
na odbędzie się 24-25 września
oraz 1-2 października.

Czego możemy się spodzie-
wać tym razem?

Na początek, 24 września,
czeka nas niezwykła muzycz-
na rekonstrukcja ceremonii
pogrzebowej z 1676 roku Ada-
ma Konarzewskiego – funda-
tora sanktuarium na Świętej
Górze.

Martín Palmeri jest kom-
pozytorem utworów wokal-
nych i instrumentalnych, oper,
oratoriów. W 1996 roku stwo-
rzył kompozycję inspirowaną
formą i harmonią tanga ar-
gentyńskiego: „Misa Tango
– Misa a Buenos Aires”. Czy
utwór, który kompozytor wy-

konywał m.in. dla papieża
Franciszka, zachwyci również
polskich melomanów? Prze-
konamy się 25 września.

1 października poznamy
owoce współpracy gospodarzy
gostyńskiego sanktuarium
z Biblioteką Kongregacji Księ-
ży Filipinów w Rzymie. Arty-
ści z Włoch i z Polski zapre-
zentują „Laudi Spirituals” –
pieśni duchowe pisane w XVI
i XVII wieku. Powstały na po-
trzeby rzymskiego oratorium,
a inspirację do nich stanowiły
nauki świętego Filipa Neri.

Na finał, 2 października,
zaplanowano koncert: „Barok
misyjny – muzyka Indian Chi-
quitos” – to pokłosie dokona-
nych w Boliwii światowej sła-
wy odkryć Wielkopolanina,
ojca profesora Piotra Nawrota.

Festiwal został dofinanso-
wany przez samorząd woje-
wództwa. Wśród patronów jest
m.in. marszałek Marek Woź-
niak, a wśród patronów me-
dialnych – „Monitor Wielko-
polski”.

Szczegółowy program i opis
festiwalowych wydarzeń na:
www.jozefzeidler.eu. ABO

Indianie i tango
na Świętej Górze

Festiwal to gwarancja niezwykłej muzyki w niezwykłej sce-
nerii. Na zdjęciu – Carlos Pinana podczas wykonanej w ubie-
głym roku „Flamenco Symphony”.
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Jak zachowuje się samo-
chód podczas obfitych
opadów deszczu lub na

oblodzonej nawierzchni? Jak
powinien w takich warun-
kach reagować dobry kie-
rowca? Wielu z nas przeko-
nuje się o tym dopiero wów-
czas, gdy aura zaskoczy nas
w trasie. Tymczasem takie
umiejętności powinny być na-
bywane w specjalnych, bez-
piecznych miejscach. Wkrót-
ce ma to być powszechną
praktyką.

8 sierpnia, z udziałem m.in.
wicemarszałka Wojciecha
Jankowiaka oraz Marzeny
Wodzińskiej z zarządu woje-
wództwa, uroczyście otwarto
Ośrodek Doskonalenia Tech-

niki Jazdy Wojewódzkiego
Ośrodka Ruchu Drogowego
w Kaliszu.

To pierwsza tego typu pla-
cówka w kraju. Będą tam or-
ganizowane obowiązkowe
szkolenia dla kierowców, któ-
rzy kilka miesięcy wcześniej
uzyskali prawo jazdy katego-
rii B (taki ustawowy obowią-
zek wchodzi w życie w przy-
szłym roku). Przewiduje się
też ćwiczenia dla osób indy-
widualnych oraz grup zorga-
nizowanych, chcących dosko-
nalić swoją technikę jazdy
samochodem osobowym w wa-
runkach specjalnych.

O budowie kaliskiego
ośrodka pisaliśmy na naszych
łamach kilka miesięcy temu.

Przypomnijmy, że inwesty-
cja, wraz z zakupem gruntu,
kosztowała około 7 milionów
złotych.

– W ośrodku kierowcy
sprawdzą, jak zachować się
w bardzo trudnych sytu-
acjach na drodze, na przy-
kład w przypadku poślizgu.
Na specjalnym torze zamon-
towano też szarpak, który de-
stabilizuje ruch, oraz prze-
szkody wodne – mówił wice-
marszałek Wojciech Janko-
wiak.

Podobny ośrodek, pozwa-
lający praktycznie szkolić kie-
rowców w ekstremalnych wa-
runkach drogowych, ma też
powstać przy poznańskim
WORD. ABO

Trening za kółkiem
W kaliskim WORD otwarto w sierpniu
Ośrodek Doskonalenia Techniki Jazdy.

W kaliskim ośrodku kierowcy mogą bezpiecznie przekonać się, jak zachowuje się samochód
na drodze podczas trudnych warunków pogodowych.
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Lekcja z historii:
Powiat gostyński władze pru-
skie utworzyły w 1887 r. (Kre-
is Gostyn). 3 stycznia 1919 r.
władza na tym terenie prze-
szła w ręce polskie. W okre-
sie międzywojennym kilka-
krotnie dokonywano korekt
ówczesnych granic admini-
stracyjnych powiatu. Osta-
teczny kształt nadano im
w 1934 r. W skład powiatu
wchodziły wtedy gminy: Go-
styń, Poniec, Piaski, Krobia,
Pępowo i Borek Wlkp. Jedy-
nie Pogorzela nadal znajdo-
wała się w granicach po-
wiatu krotoszyńskiego.
W 1975 r. – w wyniku refor-
my administracyjnej – po-
wiat zlikwidowano i powrócił
on ponownie na mapę ad-
ministracyjną Polski w stycz-
niu 1999 r.

Powiat gostyński
w liczbach:
� powierzchnia – 810 km²
� liczba ludności – 76.230
� gęstość zaludnienia

– 94,1 os./km²
� mieszkańcy miast

– 42 proc.
� mieszkańcy wsi – 58 proc.

Ciekawostki:
� w Gostyniu znajduje się

Tor Kartingowy Automo-
bilklubu Leszczyńskiego,
gdzie w sezonie letnim
rozgrywane są zawody kar-
tingowe na szczeblu kra-
jowym – mistrzostwa Pol-
ski. Jeździł na nim m.in. je-
dyny polski kierowca For-
muły 1 Robert Kubica.

� w 2013 roku oddano do
użytku największy w Polsce
silos cukrowniczy. Ma wy-
sokość 75 metrów i może
pomieścić 80 tysięcy ton
cukru.

Sąsiednie powiaty:
� kościański
� śremski
� jarociński
� krotoszyński
� rawicki
� leszczyński

Powiat
gostyński

Robert
Marcinkowski,
starosta
gostyński

– Powiat gostyński powinien
kojarzyć się z dobrymi sma-
kami. Chcemy, by zarówno
mieszkańcy, jak i odwiedzają-
cy nas goście wiedzieli, że tu
można dobrze, zdrowo i pysz-
nie zjeść. Jesteśmy regionem
o wysokim poziomie rolnic-
twa, przetwórstwa, produkcji
mlecznej. Wynika to z wiedzy
i tradycji przekazywanej z po-
kolenia na pokolenie.

Specjalizujemy się w smaku.
Nasi producenci z najwyższą
starannością przygotowują
produkty, które dziś są wizy-
tówką powiatu w całym kraju
i nie tylko. Nigdzie indziej nie
ma tak dobrego mleka, serów,
wędlin, mięsa, smalcu, miodu,
chleba czy ciast. Ich sekretem
jest tradycyjna receptura, sta-
ranna produkcja i odrobina
włożonego w cały proces serca.
Jako region rolniczy staramy
się przekuwać dobry surowiec
w pyszny produkt.

Tegoroczne dożynki powia-
towe: „Dobre Smaki Powiatu”
są tego najlepszym dowodem.
Do Gostynia przyjeżdżają
mieszkańcy z całego regionu.
Mogą tu liczyć na pyszne de-
gustacje, pokazy kulinarne
i dobrą muzykę. Jest rodzin-
nie, tradycyjnie i smacznie.

Jeśli dodać do tego duże za-
angażowanie mieszkańców
w działania społeczne i najniż-
szy w historii wskaźnik bezro-
bocia (ludzie biorą sprawy
w swoje ręce), wychodzi nam to,
co cenię sobie najbardziej: mie-
szankę tradycji, zaangażowa-
nia, zapału do pracy i smaku.

Zdaniem
gospodarza

„Dobre Smaki Powia-
tu” – to nie tylko
motyw przewodni

jednej z największych imprez
kulturalnych w powiecie go-
styńskim, to także filozofia
działania i strategia jego pro-
mocji. Miejsce to ma się koja-
rzyć gościom i mieszkańcom
z dobrymi jakościowo produk-
tami, które jednocześnie są
przepyszne! Powiat gostyński
to zdrowy miód, pyszna wę-
dlina, tradycyjne pieczywo,
cukier i niepowtarzalne prze-
twory mleczne.

Najlepszym produktom od
dwóch lat przyznawane są ty-
tuły: „Dobre Smaki Powiatu”.
W tegoroczne głosowanie chęt-
nie włączyli się mieszkańcy,
którzy wypełniali kupony
z tygodnika: „Życie Gostynia”.
To oni uznali za najsmaczniej-
sze: polędwicę staropolską pro-
dukowaną w Zakładzie Mię-
snym Konarczak, kostkę al-
pejską z Piekarni Ciastkarni
Grzegorza Jesiaka, kiełbasę
biskupiańską Zakładu Mię-
snego Marian Kaczmarek,
chleb razowy według trady-
cyjnej receptury Piekarni Ciast-
karni Ciążyńscy oraz masę
krówkową kajmak Spółdzielni
Mleczarskiej w Gostyniu.

Jeśli dodać do tego produk-
ty uznane za najsmaczniej-
sze w 2015 r. (herbatki żura-
winowe firmy „KAWON”, ma-
sło ekstra ze Spółdzielni Mle-
czarskiej w Gostyniu, smalec
wyborowy z cebulką, produ-
kowany przez AGI Koncewicz,
koncentrat pomidorowy firmy
Pudliszki Sp. z o.o., chleb bi-
skupiański Piekarni Ciast-

karni Ciążyńscy, białą parzo-
ną z Zakładu Mięsnego Ko-
narczak oraz miody okolicz-
nych pszczelarzy) – powstaje
przepyszna wizytówka powia-
tu i jego mieszkańców.

Goście i mieszkańcy mogą
spróbować smakołyków m.in.
podczas dożynek powiatowych,
które odbywają się na Świętej
Górze koło Gostynia. Tam swo-
je wyroby prezentują np.: psz-
czelarze, producenci olejów ro-
ślinnych, wędlin, serów i ogór-
ków kiszonych.

Święta Góra to od lat miej-
sce, w którym spotykają się
całe rodziny, i to nie tylko ze
względów kulinarnych. Od po-
nad dekady na przełomie
września i października w go-
styńskiej Bazylice Świętogór-
skiej (znanej ze świetnej aku-

styki) odbywa się Festiwal
Muzyki Oratoryjnej „Musica
Sacromontana”. Śpiew, skrzyp-
ce i dźwięki gitary (o tegorocz-
nej edycji wydarzenia piszemy
na stronie 6) przyciągają co
roku wielu melomanów.

Z czego jeszcze słynie po-
wiat gostyński? Choćby z Mu-
zeum Stolarstwa i Biskupizny
w Krobi. To miejsce unikato-
we w skali europejskiej. Mie-
ści się w budynku Fabryki
Mebli powstałej w 1922 roku.
Przetrwała ona w niezmie-
nionej formie do dziś, a ma-
szyny i narzędzia wykorzy-
stane do wyposażenia stolarni
sięgają swą historią połowy
XIX wieku. W muzeum znaj-
duje się również Izba Bisku-
piańska poświęcona lokalne-
mu folklorowi, zachwycające-

mu swą muzyką, strojem
i obyczajami.

Co jeszcze warto tam zoba-
czyć? Liczne pałace (np. w Ro-
kosowie, Rogowie, Pudlisz-
kach i Łęce Wielkiej), dwory,
zabytkowe kościoły. Turyści
chętnie fotografują m.in. efek-
towny wiatrak koźlak w Pę-
powie, gdzie znajduje się też
niezwykły pomnik: para ru-
maków symbolizuje dawne bo-
gactwo wsi Pępowo, która nie-
gdyś słynęła ze stadniny koni.

Aco wywołuje tutaj ostatnio
największe emocje? Rolnicy
(zbierający z urodzajnych pól
wysokie plony) z niepokojem
obserwują (i komentują) dys-
kusję o możliwości budowy
w południowej Wielkopolsce
kopalni odkrywkowej węgla
brunatnego. RAK

Specjalizują się w smaku
Miód, wędliny, pieczywo, oleje, sery, a także ogórki.
I wszystko wyśmienite, bo gostyńskie!

Co znajdą smakosze w powiecie gostyńskim? Zdrowy miód, pyszną wędlinę, tradycyjne
pieczywo (na zdjęciu) i niepowtarzalne produkty mleczne.
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W Rokosowie od ponad
dekady mieści się podległy
samorządowi wojewódz-
twa Ośrodek Integracji
Europejskiej.

Pałac powstał w połowie
XIX wieku w stylu gotyku ro-
mantycznego, według pro-
jektu architekta Friedricha
Stüllera dla hrabiego Józefa
Mycielskiego. Później, przez
kilka pokoleń, obiekt był re-
zydencją książąt Czartory-
skich.

Wokół pałacu roztacza się
10-hektarowy park, oparty
na naturalnym krajobrazie,
charakterystycznym dla eu-
ropejskiej sztuki ogrodowej
XIX wieku. Stanowi on dużą
atrakcję ze względu na bar-
dzo stary, cenny drzewostan
i znajdującą się nieopodal
fosę.

W ośrodku odbywają się
liczne szkolenia, konferencje,
wesela i inne spotkania oko-
licznościowe. RAK

Pałac z klimatem

Pałac otoczony jest 10-hektarowym parkiem.
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Jakie inwestycje udało się
zrealizować w powiecie go-
styńskim przy współ-
udziale samorządu woje-
wództwa?

Aż 116 mln zł zainwesto-
wano w minionej dekadzie
w budowę i rozbudowę dróg na
terenie powiatu gostyńskie-
go. Najdroższą inwestycją na
tym terenie była przebudowa
trasy łączącej Śrem z drogą
krajową nr 36. Koszt realiza-
cji zadania przekroczył 88 mln
zł, z czego ponad 62 mln sta-
nowiła dotacja unijna.

Co jeszcze udało się zrobić?
Samorząd powiatu, dzięki

wsparciu z WRPO 2007-2013
(ponad 6,7 mln zł), zainwesto-
wał w przebudowę szpitala
w Gostyniu. Zmodernizowano
sale operacyjne i zabiegowe
wraz z pracownią diagno-
styczną (mammograficzną).

Z Funduszu Rozwoju Kul-
tury Fizycznej (program koor-

dynuje w regionie wojewódzki
samorząd) do powiatu go-
styńskiego trafiło ponad 7,3
mln zł. Oddana do użytku
w grudniu 2015 r. hala wido-
wiskowo-sportowa w Poniecu
(koszt 7,2 mln zł, dofinanso-
wanie 1,5 mln zł) jest jedną
z ciekawszych i bardziej inno-
wacyjnych na terenie Wielko-
polski. Oprócz standardowej
hali o wymiarach 44 x 22 me-
try (wymiar umożliwiający ro-
zegranie meczu piłki ręcznej),

w skład kompleksu sportowe-
go wchodzi także tor bowlin-
gowy, sala do squasha i po-
mieszczenie do gry w miniball
(lub jorky ball, czyli piłka noż-
na 2 x 2).

– To wzorcowy obiekt tego
typu – zdradza Tomasz Wiktor,
szef marszałkowskiego De-
partamentu Sportu i Turysty-
ki. – Bardzo często proponu-
jemy, aby inwestorzy udali się
do Ponieca i podpatrzyli tam-
te rozwiązania. RAK

Sportowa hala na medal

Hala w Poniecu jest jedną z ciekawszych w regionie.
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Wcałym kraju mamy
obecnie boom na ryn-
ku pracy. W wielu re-

gionach, m.in. w Wielkopolsce,
(ale także wokół Wrocławia,
Gdańska, Warszawy) przed-
siębiorcy mają duże problemy
ze znalezieniem pracowników.
Z lipcowych danych Głównego
Urzędu Statystycznego wyni-
ka, że nie ma już w Polsce wo-
jewództwa, w którym realne
bezrobocie byłoby dwucyfrowe,
a liczba osób pozostających
bez stałego zatrudnienia jest
u nas najniższa od 25 lat.

Skąd taka sytuacja na ryn-
ku pracy?

Demografia i usługi

Powodów jest kilka. Polska
gospodarka rozwija się w dość
dobrym tempie, przedsiębior-
cy (mimo obaw o nowe podat-
ki czy uszczelnianie sytemu ich
poboru) chętnie inwestują, roz-
wija się u nas ciągle rynek
usług. Tegoroczne lato będzie
prawdopodobnie rekordowe
pod względem przychodów dla
branży turystycznej, hotelar-
skiej i gastronomicznej, gene-
rujących od maja do paździer-
nika setki tysięcy sezonowych
miejsc pracy. W kraju dopisa-
ła bowiem pogoda, a Polacy ze
względu na zawirowania poli-
tyczne i zamachy terrory-
styczne w Europie i na Bliskim
Wschodzie chętniej wypoczy-
wali nad Bałtykiem, na Ma-
zurach czy w rozsianych po ca-
łym kraju małych gospodar-
stwach agroturystycznych.

Jeśli do tego dołożyć począ-
tek niekorzystnych skutków
starzenia się społeczeństwa
(więcej ludzi zaczyna prze-
chodzić na emeryturę, mniej
młodych ze względu na demo-
grafię trafia na rynek pracy),
niewielką liczbę emigrantów
zarobkowych wracających do
kraju oraz wypłacane od
kwietnia pieniądze z rządo-

wego programu 500+ (rodziny,
które nagle dostały nowe źró-
dło dochodów, przeznaczały je
na zakupy czy zlecenie usług,
co zwiększało zapotrzebowanie
na pracowników w tych sek-
torach) – mamy dodatkowe
argumenty przemawiające za
tym, że w Polsce zaczyna do-
minować rynek pracownika. W
efekcie z jednej strony osoby
szukające zatrudnienia,
zwłaszcza fachowcy w swoich
branżach, mogą przebierać w
ofertach, a z drugiej strony –
przedsiębiorcy mają coraz
większe kłopoty ze skomple-
towaniem załogi.

Czas na podwyżki

„Szukamy tapicerów: 5500 zł
brutto wynagrodzenia mie-
sięcznie, stabilne zatrudnienie”
– takiej treści ogłoszenia moż-

na było znaleźć niedawno np.
w Wągrowcu, gdzie duża fa-
bryka mebli pilnie poszukuje
fachowców do nowowybudo-
wanego zakładu.

„Praca dla magazyniera za
15 zł na godzinę” – to kolejna
z ofert zamieszczonych w in-
ternetowym serwisie. Coraz
więcej kasjerom i sprzedaw-
com płacą sieci handlowe
(Biedronka, Lidl, Tesco), bo
pracownicy wyczuli ko-
niunkturę i mimo podwyżek
zmieniają pracę tak często,
jak nigdy dotąd. Dziś nawet
na stanowiskach niewyma-
gających kwalifikacji pierw-
szym oferowanym wynagro-
dzeniem jest kwota przekra-
czająca 2 tys. zł brutto, pod-
czas gdy jeszcze kilka mie-
sięcy temu zatrudnianym
proponowano stawki równe
pensji minimalnej.

Widełki płac rosną, bo lide-
rzy rynku, firmy mające naj-
większe problemy z rekrutacją
kadr albo pilne potrzeby w tym
zakresie, oferują pracowni-
kom podwyżki, wymuszając
przy okazji podobną reakcję
u konkurencji.

Pieniądze to jednak nie
wszystko. Przedsiębiorstwa
(np. podpoznańska filia Ama-
zona) kuszą załogę darmowy-
mi dowozami (autobusy przy-
jeżdżają po pracowników do
miejscowości oddalonych od
stolicy Wielkopolski nawet
o kilkadziesiąt kilometrów),
obiadami za złotówkę, bez-
płatnymi i dodatkowymi ubez-
pieczeniami na życie, bonami
do centrów fitness, itp.

Z kolei pracodawcy szuka-
jący fachowców, o których
szczególnie trudno, mają też
inne bonusy: dają ekstra pie-

niądze na przeprowadzkę (lub
wynajmują mieszkania na
czas kontraktu), pomagają
zmienić szkołę czy przedszko-
le dzieciom, ułatwiają znale-
zienie pracy partnerom, fi-
nansują szkolenia.

Najniższe i spada

Bezrobocie w Wielkopolsce jest
najniższe w kraju i nadal spa-
da. W lipcu wynosiło 5,3 pro-
cent wobec 8,6 procent średniej
stopy bezrobocia w Polsce.
W samej aglomeracji poznań-
skiej wskaźnik ten sięga 2,2
procent i zdaniem ekonomi-
stów wskazuje właściwie na…
brak rąk do pracy.

Niektórzy bezrobotni reje-
strują się bowiem w pośred-
niakach tylko ze względu na
ubezpieczenie i nie odpowia-
dają na proponowane im ofer-

ty. Choć przyznać też trzeba, że
czasem brakuje osób z odpo-
wiednimi kwalifikacjami na
danym terenie. Stąd oferty
dla tapicerów w Wągrowcu
czy dla informatyków i inży-
nierów w Poznaniu.

Rekordowo niskie bezrobocie
jest też w Kępnie, oddalonym
145 km od Poznania i 85 km
od Wrocławia. Bez pracy było
tam w czerwcu niespełna 700
osób, co oznacza stopę bezro-
bocia na poziomie 2,4 proc.

A gdzie w naszym regionie
najtrudniej o etat? Np. w po-
wiatach konińskim, kolskim,
złotowskim i chodzieskim,
gdzie bezrobocie nieznacznie
przekracza 10 procent. Tylko
na tych terenach pracodawcy
mogą przebierać w aplika-
cjach kandydatów, szukając
konkretnego fachowca.

***
Agencje pracy tymczasowej

i firmy rekrutujące pracowni-
ków nie mogą skompletować
personelu dla dużych firm,
w których wakaty liczone są
w dziesiątkach i setkach. Jak
sobie zatem radzą? Jednym
z rozwiązań jest zatrudnia-
nie w polskich zakładach ob-
cokrajowców, głównie Ukraiń-
ców. Na przykład w podpo-
znańskim Solarisie na trzech
zmianach pracuje już kilkuset
pracowników zza wschodniej
granicy. Ukraińcy chętnie po-
dejmują również prace sezo-
nowe, np. w budownictwie,
rolnictwie, przemyśle prze-
twórczym.

Ekonomiści przestrzegają
jednak, że boom na rynku
pracy może się skończyć. Go-
spodarka zwolni, przedsię-
biorstwa wstrzymają inwe-
stycje i zatrudnienie, a rynek
pracownika znów zamieni się
w rynek pracodawcy. I wtedy
znów Nowakowi czy Kowal-
skiemu trudniej będzie o awans,
podwyżkę czy zmianę miejsca
pracy. RAK
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Latem pracę sezonową można znaleźć m.in. w branży gastronomicznej. Coraz trudniej znaleźć osoby chętne do pracy, np. przy hodowli róż.

Liczba ludzi pozostających bez pracy jest u nas najniższa od 25 lat.
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Gdzie dziś znaleźć pracownika?
Bezrobocie w Polsce i w regionie jest najniższe od 25 lat. Firmy płacą coraz więcej, ale i tak mają
problemy ze znalezieniem wykwalifikowanych kadr.
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Kto jest kim u marszałka
Co zmieniło się w ostatnich miesiącach w strukturze samorządowej administracji regionu?

Choć wciąż słyszy się, że
to miejsce nazywane
jest „nowym urzędem”,

to minął już ponad rok od cza-
su, gdy w gmachu w sąsiedz-
twie dawnego hotelu Polo-
nez, u zbiegu al. Niepodle-
głości oraz ulic św. Barbary
i Kościuszki w Poznaniu, ofi-
cjalnie funkcjonuje niemal
cała samorządowa admini-
stracja naszego regionu. Po-
znaniacy i odwiedzający sto-
licę Wielkopolski goście przy-
zwyczaili się już do widoku
charakterystycznego budyn-
ku, a jego sylwetka wrosła
w panoramę miasta.

Przy al. Niepodległości 34
ma swoją siedzibę sejmik
województwa; tu znajdują
się gabinety wszystkich
członków zarządu woje-
wództwa i przewodniczącej

sejmiku oraz – rozsiane
wcześniej po różnych lokali-
zacjach w Poznaniu – mar-
szałkowskie biura i departa-
menty. Wyjątki to Departa-
ment Wdrażania Europej-
skiego Funduszu Społeczne-
go, którego urzędnicy pracu-
ją w jednej ze „starych” sie-
dzib UMWW, przy al. Nie-
podległości 18, a także Biuro
Informacyjne Województwa
Wielkopolskiego w Brukseli
– naszą „unijną ambasadę”
można znaleźć przy bruk-
selskiej Rue Montoyer 21.

Wiadomości na temat funk-
cjonowania samorządowej ad-
ministracji w regionie do-
stępne są na stronie interne-
towej www.bip.umww.pl.
Można je uzyskać także
w Punkcie Informacyjnym
UMWW, znajdującym się

w holu na parterze nowej
siedziby urzędu, jak również
pod numerem telefonu 61
626 66 66 oraz pisząc na ad-
res e-mail: info@umww.pl.
Na pierwszym piętrze samo-
rządowego biurowca funkcjo-
nuje również Główny Punkt
Informacyjny Funduszy Eu-
ropejskich.

Zgodnie z tradycją co pe-
wien czas publikujemy aktu-
alną strukturę organizacyjną
marszałkowskiej admini-
stracji wraz z nazwiskami
i zdjęciami szefów poszcze-
gólnych departamentów
i biur. Warto wiedzieć, kto od-
powiada za poszczególne dzie-
dziny będące w gestii samo-
rządu województwa.

W porównaniu z poprzed-
nią wersją infografiki zaszło
kilka zmian. O wszystkich pi-

saliśmy na bieżąco na na-
szych łamach; przypomnijmy
więc poniżej tylko te najważ-
niejsze.

Nowego dyrektora (Ma-
cieja Sytka) ma Departa-
ment Zdrowia. Z kolei se-
kretarz województwa Adam
Habryło jest teraz jedno-
cześnie dyrektorem Depar-
tamentu Organizacyjnego
i Kadr. Pojawiły się też dwa
nowe biura (choć na czele
z osobami, które już wcze-
śniej odpowiadały za te
same obszary): Biuro Geo-
dety Województwa oraz Biu-
ro Ochrony Informacji Nie-
jawnych i Zarządzania Kry-
zysowego. Poprzez wydzie-
lenie spraw geodezji skróci-
ła się natomiast nazwa De-
partamentu Gospodarki
Mieniem. ABO

Poznaniacy i goście przyzwyczaili się już do widoku gmachu
przy al. Niepodległości 34.
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„Państwo bez stosów”
to (zapożyczony z ty-
tułu znanej książki

Janusza Tazbira) slogan, z sa-
tysfakcją wielokrotnie cyto-
wany dla określenia stosun-
ków panujących w przedro-
zbiorowej Polsce. Mieliśmy
być oazą tolerancji, mekką dla
prześladowanych innowier-
ców i wzorem dla współcze-
snych. Rzeczywistość jednak
różnie wyglądała, wiele też
zależało od okresu, o którym
akurat mówimy.

Bracia czescy

Wielonarodowa Rzeczpospo-
lita nie mogła sobie pozwolić
na szaleństwo religijnych wo-
jen, a w czasach Zygmunta
Augusta rzeczywiście byli-
śmy wzorem oparcia dla róż-
nowierców, przy podkreśla-
niu wszakże prymatu dla re-
ligii rzymskokatolickiej. To
ten monarcha stwierdził, że
nie jest królem sumień pod-
danych, a uchwalona już po
jego śmierci, w 1573 roku
konfederacja warszawska
gwarantowała bezwarunkowy
i wieczny pokój między
wszystkimi różniącymi się
w wierze, zapewniała inno-
wiercom równouprawnienie
z katolikami i opiekę pań-
stwa; nieprzypadkowo po wie-
kach została wpisana na listę
UNESCO „Pamięć Świata”.

Wkrótce jednak karta się
odwróciła. Konfederacja war-
szawska de facto nigdy nie
weszła w życie, a po śmierci
Władysława IV Polska nie-
wiele już się różniła od innych
krajów ówczesnego Zachodu.
Zamieszki na tle religijnym
już wcześniej bywały natu-
ralnym zjawiskiem w pol-
skich miastach.

Innowiercy przybywali do
Polski często przy wsparciu ze
strony części szlachty – jak
w latach 1557-1558, gdy
utworzono polską prowincję
(jednotę) braci czeskich
w Ostrorogu. W 1550 roku
Rafał Leszczyński, właściciel
Leszna, przystąpił do tej
wspólnoty, a trzydzieści lat
później oddał do jej dyspozy-
cji leszczyńską farę. W 1620
roku, po klęsce w bitwie pod
Białą Górą, innowiercy czescy
musieli opuścić rodzinne stro-
ny i w roku 1628 około 1500
uchodźców z Czech i Moraw,
z Janem Amosem Komen-
skym (Komeńskim) na czele
osiedliło się w Lesznie. Na-
stąpił wielki, wszechstronny
rozwój miasta, które bracia
czescy wybrali na swoją „sto-
licę”. Mieli tu swoją bibliote-
kę, archiwum i drukarnię.
Jednak oderwani od swoich
rodzinnych stron, musieli na-

wiązać kontakty z polskimi
innowiercami i w latach 1633-
-1634 połączyli się z Kościo-
łem kalwińskim.

Ojciec edukacji

Jan Amos Komeński był du-
chownym braci czeskich. Uro-
dził się w 1592 roku w Ni-
vnicach na Morawach, stu-
diował w Herbornie i w He-
idelbergu. Początkowo pra-
cował jako nauczyciel w Pre-
rowie, a potem był księdzem
w Fulneku. W 1628 roku
z grupą współwyznawców
osiadł w Lesznie i mieszkał tu
(z przerwami na wyjazdy do
Anglii, Siedmiogrodu i El-
bląga) przez kolejnych 28 lat.
Był seniorem (czyli zwierzch-
nikiem) duchowym jednoty
i prowadził aktywną działal-
ność naukową.

Przede wszystkim jednak
Komeński był jednym z naj-
wybitniejszych pedagogów
swej epoki. W latach 1635-
-1642 pełnił obowiązki rekto-
ra leszczyńskiego gimnazjum,
zreformował szkołę, używane
w niej podręczniki dostosował
do wieku ucznia, utworzył
teatr szkolny. Owe podręcz-
niki stanowiły wielkie no-
vum w ówczesnej dydaktyce,
a dostosowane do nich pro-
gramy nauczania zapropono-
wane przez Komeńskiego
wprowadzono w szkołach
w Szwecji, Siedmiogrodzie
i Anglii. Ich twórca zyskał so-
bie europejską sławę, utrzy-
mywał szerokie międzynaro-

dowe kontakty naukowe i re-
ligijne, a w 1645 roku był de-
legatem braci czeskich i kal-
winistów na zjazd innowier-
ców i katolików w toruńskim
ratuszu (zwanym Colloqium
charitativum), dążącym do
uzyskania jedności wiary i po-
koju religijnego.

Jako pedagog był Komeń-
ski prekursorem zasad dziś
obowiązujących na co dzień.
Jako twórca teorii pansofii był
zwolennikiem uniwersalnej
mądrości, wszechwiedzy. Był
przeciwnikiem nauczania pa-
mięciowego treści przełado-
wanych wiadomościami nie-

przydatnymi w życiu, postu-
lował kształcenie powszechne
i ustawiczne, także dziew-
cząt, powiązane z otaczają-
cym światem i życiem co-
dziennym. Zasady te zawarł
w dziele swego życia, „Di-
dactica magna”, napisanym
w Lesznie, wydanym w Am-
sterdamie w 1657 roku. Ko-
meński, myśliciel i praktyk,
był także autorem rozbudo-
wanych i zróżnicowanych
podręczników do nauki ję-
zyka łacińskiego. Powszech-
nie w nauce określany jest
jako ojciec nowoczesnej edu-
kacji.

Od politycznej strony Ko-
meński nie zapisał się najle-
piej. W czasie potopu szwedz-
kiego, jak część innowierców
(i nie tylko, szlachta katolic-
ka wtedy też różnie się za-
chowała) opowiedział się jed-
noznacznie po stronie króla
Karola Gustawa. Nic więc
dziwnego, że w 1656 roku do-
szło do pożaru miasta i splą-
drowania mieszkania uczo-
nego, który zdążył uciec do
Amsterdamu, skąd wyrażał
się o Polakach nie najlepiej...
Tam też zmarł 15 listopada
1670 roku. W Lesznie są te-
raz dwa pomniki Jana Amo-
sa Komeńskiego: przy placu
jego imienia i nowoczesny,
obok Państwowej Wyższej
Szkoły Zawodowej.

Scoto-Polonus

Odmienne były losy innego
cudzoziemca, zasłużonego
mieszkańca Leszna, Jana
Jonstona. Pochodził ze szkoc-
kiej rodziny, która musiała
opuścić rodzinne strony
w okresie prześladowań reli-
gijnych. Urodzony 3 wrze-
śnia 1603 roku w Szamotu-
łach, syn Szkota i Niemki,
uczył się w szkole braci cze-
skich w Ostrorogu, ale potem
uczęszczał do gimnazjum
ewangelickiego w Bytomiu
Odrzańskim, a następnie
w Toruniu. W latach 1623-
-1625 studiował język he-
brajski, filozofię i teologię
w St. Marty’s Colege na Uni-
wersytecie w Saint Andrews

(w Szkocji), ostatecznie osiadł
w Lesznie, gdzie pracował
jako nauczyciel prywatny
i gimnazjalny. Wiele podróżo-
wał i podjął studia medyczne
w Niemczech, Niderlandach
i Anglii; stał się cenionym le-
karzem. Ostatecznie w 1632
roku powrócił do Leszna, zo-
stał nadwornym medykiem
Bogusława Leszczyńskiego
i lekarzem miejskim.

Jako uczony, Jonston pre-
zentował inny charakter niż
Komeński. Jego specjalno-
ścią były nauki przyrodni-
cze: entomologia, botanika
i ornitologia; zajmował się
również filozofią i teologią,
a wyniki prac zamieszczał
w monografiach i rzetelnych
opracowaniach. Nie należy
się więc dziwić, że propono-
wano mu objęcie katedr na
uniwersytetach w Deventer,
we Frankfurcie nad Odrą,
w Heidelbergu i w Lipsku, ale
nie był tym zainteresowany,
pozostał w Lesznie.

Jan Jonston był autorem
pierwszej na świecie mono-
grafii dendrologicznej (po-
święconej drzewom), opubli-
kowanej w 1662 roku. W swo-
ich pracach, wydawanych
w Londynie, Amsterdamie,
Hamburgu, Paryżu, Heil-
bronnie, Jenie i w Lesznie zaj-
mował się przyrodą i jej filo-
zofią („Naturae constancia”,
„O stałości natury”), a w roku
1660 w Jenie opublikował na
ten temat dzieło encyklope-
dyczne. Ogólnie jednak bar-
dziej znany był jako znawca
przyrody, określanej wtedy
jako historia naturalna, niż
jako lekarz.

Z Komeńskim Jonston żył
w przyjaźni, ale w odróżnie-
niu od czeskiego kolegi uwa-
żał się za Polaka, choć nie za-
pominał o swych szkockich
korzeniach; mówił o siebie
„Polonus”, a nawet „Scoto-
-Polonus”. W czasie potopu
szwedzkiego opuścił Leszno,
przeniósł się do swojego ma-
jątku w Składowicach koło
Lublina, gdzie zmarł 8 czerw-
ca 1675 roku. Ostatecznie
jednak spoczął w Lesznie
i tam też jest jego pomnik.

***
Jan Amos Komeński i Jan

Jonston – obcokrajowcy, któ-
rzy rozwinęli swą działalność
w Wielkopolsce, w sprzyjają-
cych warunkach, jakie Rzecz-
pospolita stworzyła inno-
wiercom w trudnych czasach
prześladowań religijnych.
Obydwaj byli wielce zasłuże-
ni, wpisali się w dzieje świa-
towej nauki, ale przyjęli róż-
ną postawę wobec przybranej
ojczyzny. Takie jest życie.

Marek Rezler

Dwaj innowiercy z Leszna
Kim byli związani z Wielkopolską Jan Amos Komeński i Jan Jonson?

Jan Jonston...
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...i strona tytułowa jednego z jego dzieł.

Jan Amos Komeński

FO
T.

2X
AR

C
H

IW
U

M



� Dla wiary, co jyżdżo na ku-
ftach – dla ludzi, którzy jeż-
dżą na rowerach

� gzubki – dzieci
� depnuńć na kole – jechać ro-

werem
� koło – rower
� kufta – rower
� wew wogle – tu: szczególnie
� wysmyczuł – bardzo dobrze

zrobił, starannie przygoto-
wał

� zez laniami – ze szkołami
� bakalorzami – nauczycie-

lami
� knipki do gzubków – ksią-

żeczki dla dzieci
� latoś – w tym roku
� fest – tu: dobry

� lepszy czym przód – lepszy niż
poprzednio

� ruk-cuk – raz dwa; bardzo
szybko

� ajzol – nieokreślone meta-
lowe narzędzie lub jakikol-
wiek niezbyt duży przedmiot
wykonany z metalu

� dynksik – coś (przedmiot, któ-
rego nazwy nie znamy lub nie
możemy sobie przypomnieć)

� zez wakaji – z wakacji
� zachapać – zamęczyć
� dzinka tymu – dzięki temu
� po czymu łokieć – o co cho-

dzi
� tyj wiary bydzie jak narodu

– tych ludzi będzie bardzo
wielu
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Wakacje dobiegły koń-
ca: większość z nas
szczęśliwie wróciła już

z urlopów, inni korzystają jesz-
cze z wrześniowej aury, by od-
poczywać w mniej zatłoczo-
nych, ale wciąż atrakcyjnych
miejscowościach wczasowych. 

Co roku, w tym okresie, po-
jawia się problem bezpieczeń-
stwa i kultury jazdy na na-
szych drogach. Wzmożony ruch
turystyczny, niekiedy korki na
drogach dojazdowych do miej-
scowości wypoczynkowych,
zmienne (zwłaszcza w tym
roku) warunki pogodowe – to
wszystko sprawia, że zdarzają
się nam błędy za kierownicą. 
A znużeni i podenerwowani
długą jazdą, nie zawsze wyba-
czamy pomyłki innych, może
mniej doświadczonych kierow-
ców i pieszych. 

Nie znamy jeszcze pełnych
danych z miesięcy wakacyj-
nych, ale statystyki za pierwsze
sześć miesięcy 2016 r., opra-
cowane przez Komendę Woje-
wódzką Policji w Poznaniu,
świadczą o systematycznej po-
prawie stanu bezpieczeństwa
na drogach Wielkopolski.

Policjanci od wielu lat po-
dejmują w okresie wakacyjnym
wiele różnorodnych działań 
o charakterze prewencyjnym,
nastawionych na ujawnianie 

i karanie przypadków przekra-
czania dozwolonej prędkości,
kierowania pojazdami w stanie
po spożyciu alkoholu i narkoty-
ków oraz jazdy bez zapiętych pa-
sów bezpieczeństwa. Kontrolo-
wane są też autokary tury-
styczne przewożące pasaże-
rów: od stanu technicznego
pojazdu zależy wszak bezpie-
czeństwo wszystkich uczestni-
ków ruchu drogowego. 

Również inne podmioty 
– administracja państwowa i sa-
morządowa oraz stowarzyszenia
i fundacje – realizują przedsię-
wzięcia profilaktyczne, promu-
jące edukację kierowców 
i kształtowanie kultury uczest-
ników ruchu drogowego. Po-
winniśmy też na bieżąco śledzić
zmiany w kodeksie drogowym.

Statystyki policyjne za bie-
żący rok, przygotowane przez
Wydział Ruchu Drogowego Ko-
mendy Wojewódzkiej Policji 
w Poznaniu, świadczą o po-
prawie bezpieczeństwa w na-
szym regionie w porównaniu 
z 2015 r. W pierwszej połowie
2016 r. w Wielkopolsce odno-
towano 933 wypadki drogowe,
tj. o 9,2 proc. mniej niż w ana-
logicznym okresie 2015 r.
(1028 wypadków). Zginęło 
w nich 97 osób (w 2015 r. – 99
osób), a  1080 osób zostało
rannych (w 2015 r. – 1195). Ze

wstępnych danych przedsta-
wionych przez Komendę Głów-
ną Policji wynika, że w I połowie
2016 r. pogorszył się stan bez-
pieczeństwa ruchu drogowego
na terenie całego kraju, dlate-
go też dane za pierwsze półro-
cze bieżącego roku, dotyczące
naszego województwa, mogą
cieszyć.

Niestety w lipcu, pierwszym
wakacyjnym miesiącu, doszło 
w Wielkopolsce do 225 wy-
padków (w lipcu 2015 r. 
– 214), w których zginęło 19
osób (w 2015 r. – 25 osób), 
a 270 (w 2015 r. – 214) zo-
stało rannych. 

Najczęstsze przyczyny po-
wstawania zdarzeń drogowych
ze strony kierujących to: nie-
udzielenie pierwszeństwa prze-
jazdu, niedostosowanie pręd-
kości do warunków ruchu oraz
niezachowanie bezpiecznej
odległości między pojazdami.
Z kolei najczęstszymi przyczy-
nami zdarzeń drogowych ze
strony pieszych są: nieostroż-
ne wejście na jezdnię przed ja-
dącym pojazdem i przekra-
czanie jezdni w miejscu nie-
dozwolonym. 

Policjanci na terenie nasze-
go województwa ujawnili po-
nadto 795 nietrzeźwych kieru-
jących pojazdami. A nietrzeźwi
uczestnicy ruchu drogowego

byli sprawcami 51 wypadków 
i kolizji drogowych.

Przytoczone dane świadczą
o tym, że poziom bezpieczeń-
stwa na wielkopolskich dro-
gach poprawił się w stosunku
do ubiegłego roku. Na pewno
wpływ na to zjawisko miały
też zmiany w kodeksie drogo-
wym, które zaostrzyły kary za
łamanie przepisów ruchu dro-
gowego: szczególnie zapis mó-
wiący o zatrzymaniu prawa jaz-
dy za przekroczenie prędkości
o więcej niż 50 km/h w obsza-
rze zabudowanym.

Pamiętajmy, że tylko do koń-
ca tego roku kierowcy, naru-
szający przepisy ruchu drogo-
wego, będą mogli zmniejszyć 
o 6 liczbę punktów karnych na
szkoleniach organizowanych
przez wojewódzkie ośrodki ru-
chu drogowego. W szkoleniach
można uczestniczyć nie częściej
niż raz na 6 miesięcy, ale nie
dotyczy to kierowcy w okresie
pierwszego roku od wydania po
raz pierwszy prawa jazdy.

Przed nami jeszcze koniec
lata i wielu kierowców wyko-
rzysta sprzyjającą aurę na week-
endowe wypady za miasto.
Zdejmijmy nogę z gazu! Za-
dbajmy o to, aby, nie tylko w na-
szym regionie, poprawiło się
bezpieczeństwo na drogach.

MMaarreekk  SSzzyykkoorr  WWOORRDD  PPoozznnaańń

Bezpieczniej na drogach
Jak w pierwszym półroczu 2016 r. wyglądała sytuacja na
jezdniach naszego regionu?

W lipcu, pierwszym wakacyjnym miesiącu 2016 r., doszło w Wielkopolsce do 225 wypadków.
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Wojewódzki Łośrodek Ruchu
Drogowygo wew Poznaniu łod
lat współpracuje zez laniami 
i bakalorzami zez Wielkopolski
po to, żeby jyżdżanie po na-
szych drogach buło bezpiecz-
ne; przygotowuje i wydaje
knipki do gzubków, żeby sie
óne zez niych mogły dowie-
dzieć jak bezpiecznie chodzić
i jyżdżać po ulicach. 

Łod kilku lat wielgiym zain-
teresowaniym szyski wiary cie-
szy się „Szkolny kalyndorz ro-
werzysty”, dlatego latoś zno-
wyk WORD wysmyczuł fest ka-
lyndorz, jeszczy lepszy czym
przód, uzupełnióny o najnow-
sze przepisy

Gzuby zez lani, co sie przy-
gotowujóm do egzaminu na
karte rowerowóm muszóm gó
mieć, bo sie zez niegó nauczóm
szyskiygo ruk-cuk: jak jest zbu-
dowano kufta – ajzol po ajzolu,
dynksik po dynksiku – i jak bez-
piecznie na ni jyżdżać. 

Starszo wiara, co już dobrze
jyżdżo na kołach, tyż sie może
zez niegó wiela dowiedzieć 
o bezpieczeństwie na drodze,
a bakalorze, co uczóm wy-
chowanio komunikacyjnygo
wew laniach, mogóm gó wy-
korzystać na lekcjach.

Tyn kalyndorz jes kolorowy,
jes wew niym dojś miejsca na
codzienne zapiski, plan lekcji,
spis adresów i telefonów a na-
wet wspomnienia zez wakaji.
Nojważniejsze jes jednak to, że
możno wew niym znojduńć

wiela przydatnych informacji
na temat przepisów prawa 
o ruchu drogowym, aktualny
kodeks rowerzysty, przykła-
dowe sytuacje drogowe, wy-
brane znaki drogowe wraz zez
komentarzem, porady jak ujyż-
dżać na kufcie, żeby sie nie za-
chapać, zasady udzielanio
pierwszy pómocy oraz wiele
ciekawostek związanych zez
kuftóm.

„Kalyndorz…” jes ilustro-
wany – dzinka tymu kóżden
czytelnik łatwo zrozumiy po
czymu łokieć. Autorzy Kalyn-
dorza – przygotowali też pro-
pozycje wycieczek rowerowych
na terenie Wielkopolski.

Mómy nadzieje, że „Szkolny
kalyndorz rowerzysty” przy-
czyni się do poprawy bezpie-
czeństwa szyski wiary, co jyż-
dżo na kołach i że tyj wiary by-
dzie jak narodu.

MMaarreekk  SSzzyykkoorr,,  
WWaallddeemmaarr  WWiieerrzzbbaa

Dla wiary, co
jyżdżo na kuftach

Słowniczek wyrażeń gwarowych:
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Wtrzecim kwartale 2016
roku zaplanowano ogło-
szenie ponad 20 na-

borów wniosków. Kilka z nich
będzie przeprowadzonych 
w ramach tzw. zintegrowanych
inwestycji terytorialnych. Osiem
konkursów będzie adresowa-
nych do obszarów strategicznej
interwencji. Łączna pula pie-
niędzy, przeznaczona na dota-
cje w ramach tych naborów,
przekroczy miliard złotych.

ZIT-y na czasie

„Poprawa efektywności ener-
getycznej w sektorze publicz-
nym i mieszkaniowym w ra-
mach ZIT dla Miejskiego Ob-
szaru Funkcjonalnego Pozna-
nia” (poddziałanie 3.2.3) i w ra-
mach ZIT dla rozwoju Aglome-
racji Kalisko-Ostrowskiej
(3.2.4) – to konkursy doty-
czące audytów energetycznych
i kompleksowej modernizacji
energetycznej budynków uży-
teczności publicznej. W ra-
mach działań objętych dota-
cjami można sfinansować ocie-
plenie obiektu, wymianę okien,
drzwi zewnętrznych oraz zmia-
nę oświetlenia na energoosz-
czędne. Ponadto przebudować
system grzewczy, wentylacji 
i klimatyzacji czy zainstalować
odnawialne źródła energii 
w modernizowanych energe-
tycznie budynkach. W obu na-
borach do podziału jest ponad
91 mln zł.

W ramach dwóch konkursów
dla poddziałania 3.3.3 „Wspie-
ranie strategii niskoemisyj-
nych, w tym mobilność miejska
w ramach ZIT dla MOF Pozna-
nia” finansowane będą m.in.
inwestycje powiązane z two-

rzeniem systemu zintegrowa-
nych węzłów przesiadkowych,
w szczególności te dotyczące
budowy i modernizacji dojść 
i dróg dojazdowych oraz do-
jazdowych tras rowerowych, 
a także budowa tuneli i wia-
duktów. 

W ramach tego działania
możliwy będzie między innymi
zakup autobusów niskoemi-
syjnych oraz dofinansowanie
inwestycji związanych z przy-
gotowaniem miejsc przezna-
czonych na wypożyczalnię sa-
mochodów elektrycznych czy
rowerów miejskich. Powstać
mogą również parkingi rowe-
rowe, kładki rowerowe i pie-
szo-rowerowe, pasy ruchu dla
rowerów oraz parkingi B&R
(wyłącznie jako element pro-
jektu). Pula na dotacje 

w tych naborach wynosi 210
mln zł.

Przewidziane są również kon-
kursy na modernizację i adap-
tację obiektów użyteczności
publicznej wpisanych do reje-
stru zabytków lub gminnej ewi-
dencji zabytków w ramach ZIT
dla MOF Poznania (poddziała-
nie 4.4.3) i w ramach ZIT dla
rozwoju AKO (4.4.4). Na ob-
szarach objętych dotacjami UE
można starać się o sfinanso-
wanie rozbudowy, przebudowy
i wyposażenie instytucji kultu-
ry. Możliwe są również rewita-
lizacja, rewaloryzacja, konser-
wacja, renowacja, restaura-
cja, zachowanie, a także ad-
aptacja na cele kulturalne
obiektów poprzemysłowych 
i powojskowych o wartościach
historycznych. Szacunkowa
wartość alokacji przewidzianej
do rozdysponowania w tym
konkursie wynosi 13,9 mln zł.

Z kolei w ramach poddziała-
nia 6.4.2 przewidziano wspar-
cie przedsięwzięć umożliwiają-
cych powrót na rynek pracy.
Chodzi o tworzenie miejsc opie-
ki nad dzieckiem do 3. roku ży-
cia w żłobkach i klubach dzie-
cięcych. Placówki te będą mia-
ły wydłużony czas pracy. Dofi-
nansowane będą usługi opie-
kunów dziennych i niań. Ko-
biety, które chciałyby wrócić do
pracy po przerwie związanej 
z urodzeniem dziecka i opieką
nad nim, będą mogły skorzy-

stać ze staży i szkoleń poma-
gających zdobyć doświadczenie
i kwalifikacje.

Wsparcie dla szkół

W poddziałaniu 8.3.1 „Kształ-
cenie zawodowe młodzieży”
adresowanym do obszarów
strategicznej interwencji dofi-
nansowanie mogą otrzymać
m.in. projekty służące podno-
szeniu kwalifikacji zawodo-
wych uczniów poprzez staże 
i praktyki, dodatkowe zajęcia
specjalistyczne umożliwiają-
ce uczniom uzyskiwanie i uzu-
pełnianie wiedzy i umiejętno-
ści oraz kompetencji i kwalifi-
kacji zawodowych. Dotację
otrzymać mogą też projekty
wspierające stworzenie sieci
doradców zawodowych w ce-
chach rzemiosł. Doposażyć
będzie też można cechy i izby
rzemieślnicze w sprzęt nie-
zbędny do prowadzenia do-
radztwa.

W poddziałaniu 9.3.3 „In-
westowanie w rozwój infra-
struktury edukacji ogólno-
kształcącej” (także skierowane
do OSI) inwestycje mogą obej-
mować przebudowę, rozbudo-
wę, adaptację, modernizację
oraz wyposażenie laboratoriów
do matematyki, nauk przyrod-
niczych, jak również inwestycje
w infrastrukturę jednostek
oświaty służących popularyza-
cji nauki i innowacji (np. cen-

tra kreatywności, „Małe Ko-
perniki”). 

Z kolei poddziałanie 9.3.2
„Inwestowanie w rozwój infra-
struktury kształcenia zawodo-
wego” (OSI) skupia się na in-
westycjach w infrastrukturę
szkół i placówek systemu
oświaty prowadzących kształ-
cenie zawodowe. Beneficjenci
będą mogli m.in. doposażyć
szkoły w nowoczesny i wyso-
kospecjalistyczny sprzęt oraz
materiały dydaktyczne służące
kształceniu zawodowemu 
i ustawicznemu.

Infrastruktura i e-usługi

Nowa infrastruktura na rzecz
rozwoju gospodarczego (w tym
dla regionalnych specjalizacji)
powstanie na nieużytkach, zlo-
kalizowanych w pobliżu inwe-
stycji transportowych (auto-
strady, drogi szybkiego ruchu,
linie kolejowe), terenach zde-
gradowanych, wymagających
rewitalizacji. W ramach pod-
działania 1.3.3 „Infrastruktura
na rzecz rozwoju gospodar-
czego OSI” można będzie skła-
dać wnioski o dofinansowanie
działań zmierzających do m.in.
uporządkowania i przygoto-
wania terenów inwestycyjnych
w celu nadania im nowych
funkcji gospodarczych, uzbro-
jenia terenów inwestycyjnych
czy budowy, rozbudowy lub
modernizacji innej wyspecjali-
zowanej infrastruktury tech-
nicznej. 

Dla tego samego poddziała-
nia przewidziano odrębny na-
bór, w którym wnioski będą
mogli składać potencjalni be-
neficjenci spoza OSI.

Ta sama sytuacja jest z na-
borem w ramach poddziałania
2.1.1 „Rozwój elektronicznych
usług publicznych”. Chodzi 
o możliwość zwiększenia do-
stępu do usług publicznych 
z zakresu e-zdrowia, wsparcie

cyfryzacji procesów w obszarze
ochrony zdrowia i usług spo-
łecznych. Przedsięwzięcia
mogą dotyczyć na przykład
upowszechniania standardów
wymiany elektronicznej, roz-
woju infrastruktury informa-
tycznej placówek ochrony zdro-
wia oraz usług społecznych,
tworzenia, rozwijania oraz udo-
stępniania m.in. baz danych 
i metadanych.

Modernizacja energetyczna
budynków użyteczności pu-
blicznej związana m.in. z ocie-
pleniem obiektu, wymianą
okien, drzwi zewnętrznych,
przebudową systemów grzew-
czych, wentylacji i klimatyzacji,
instalacją OZE w modernizo-
wanych energetycznie budyn-
kach będzie możliwa nato-
miast w ramach poddziałania
3.2.1 „Kompleksowa moder-
nizacja energetyczna budynków
użyteczności publicznej OSI”. 

Transport i ścieki

Ponad 118 mln zł zarezerwo-
wano na poddziałanie 3.3.1
„Inwestycje w obszarze trans-
portu miejskiego OSI”. Wspar-
cie otrzymają projekty składa-
jące się z co najmniej dwóch za-
dań, takich jak: zakup nisko-
emisyjnego taboru dla trans-
portu publicznego, budowa 
i przebudowa sieci zajezdni tram-
wajowych, zajezdni autobuso-
wych, przystanków, parkingów,
centrów przesiadkowych czy pa-
sów ruchu dla rowerów. 

Do końca września, zgodnie
z harmonogramem, zaplano-
wane są również konkursy w
ramach poddziałania 4.3.1
„Gospodarka wodno-ścieko-
wa” (jeden z nich dedykowany
będzie OSI). Dotyczyć one będą
zadań związanych z moderni-
zacją i rozbudową oczyszczal-
ni ścieków, systemów kanali-
zacji zbiorczej i systemów za-
opatrzenia w wodę.          JJOOGG

Nabory projektów na miliard złotych
Do końca września w regionie ruszy dwadzieścia konkursów o unijne dofinansowanie.

W ramach wsparcia gospodarki niskoemisyjnej możliwy jest np. zakup autobusów nisko-
podłogowych. MZK w Pile otrzymał w poprzednich latach dotację z WRPO na zakup 14 
takich pojazdów. 
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W trybie pozakonkursowym trwa nabór wniosków dotyczący
inwestowania w rozwój infrastruktury kształcenia zawodowe-
go (poddziałanie 9.3.2). Do 30 września wnioski mogą skła-
dać podmioty z powiatu tureckiego. W tym samym czasie Wiel-
kopolska Organizacja Turystyczna może starać się o dofi-
nansowanie w ramach projektu „Inwestycje w obszarze dzie-
dzictwa kulturowego regionu” (4.4.1). 
Niebawem rozpocznie się też nabór wniosków w ramach pod-
działania 5.1.3 „Infrastruktura drogowa regionu w ramach ZIT
dla MOF Poznania – Przebudowa ul. Gdyńskiej (DW 196) od
skrzyżowania z ul. Bałtycką do granicy miasta” (tryb poza-
konkursowy). Beneficjentem uprawnionym do aplikowania jest
miasto Poznań. Ogólna pula środków przeznaczona na dofi-
nansowanie projektu to 41 mln zł. 

W innym trybie

We wrześniu będzie można składać wnioski także w ramach
następujących naborów:
5.1.2 „Wzmocnienie regionalnego układu powiązań drogowych
(drogi powiatowe i gminne)” 
6.6.1 „Wspieranie aktywności zawodowej pracowników poprzez
działania prozdrowotne” 
7.2.2 „Usługi społeczne i zdrowotne – projekty konkursowe” 
4.1.2 „Mała retencja”

Czekają na wnioski
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– Jakie atuty ma korzysta-
nie z pieniędzy, które trze-
ba zwrócić? Czy nie lepiej
ubiegać się o bezzwrotne
dotacje?
– Z punktu widzenia możliwo-
ści udzielania wsparcia in-
strumenty odnawialne (czy,
inaczej, zwrotne) nie wyczer-
pują się – w przeciwieństwie do
dotacji. Pieniądze udzielone
w formie pożyczki lub gwaran-
cji wrócą i można z tej puli
wesprzeć kolejnego benefi-
cjenta. To podstawowa różni-
ca. Co więcej, pieniądze te, bę-
dąc w obiegu, powiększają
pulę funduszy udostępnianych
na wsparcie dla kolejnych pod-
miotów.

Są to środki dostępne nawet
dla tych podmiotów, którym
bank nie przyznałby wsparcia
ze względu na brak zdolności
kredytowej. Poza tym np. po-
życzki są oprocentowane na
poziomie 1-2 proc. i są udo-
stępniane według mniej skom-
plikowanych procedur. Decyzję
o udzieleniu pożyczki czy po-
ręczenia uzyskuje się dość
szybko. Niemal każdy, kto
spełni wymogi, otrzymuje
wsparcie. W przypadku syste-
mu dotacyjnego pieniądze tra-
fiają tylko na projekty najwyżej
ocenione. Z wnioskiem o po-
życzkę można zwrócić się w do-
wolnym momencie. W przy-
padku ubiegania się o dotację
trzeba czekać na ogłoszenie
naboru z działania, z którego
dofinansowanie można uzy-
skać. Korzyści są więc oczy-
wiste.

Komisja Europejska nama-
wia do tego, by coraz więcej
pieniędzy przeznaczać na in-
strumenty zwrotne. W kolej-
nych perspektywach finanso-
wych jako kraj rozwijający się,
po osiągnięciu odpowiedniego
poziomu PKB, będziemy otrzy-
mywać coraz mniejsze fundu-
sze w ramach polityki spójno-
ści. Zorganizowanie mecha-
nizmu udostępniania tych pie-
niędzy w postaci instrumentów
zwrotnych działa zatem na na-
szą korzyść. One pozostaną 
w regionie, będą w ciągłym
obiegu, zachowamy możliwości
wspierania wybranych obsza-
rów.
– Ile pieniędzy z WRPO
2014+ województwo za-
mierza przeznaczyć na in-
strumenty zwrotne?
– Jesteśmy regionem, który
ponownie zainwestuje naj-
większe pieniądze w instru-
menty odnawialne. Sukces po-
przedniej perspektywy zachę-

cił nas do kontynuowania takiej
formy wsparcia. Kwoty, które
każde województwo chce prze-
znaczyć na ten cel, są wyni-
kiem analizy ex-ante. Ta ana-
liza dla Wielkopolski pokazała,
że potrzeby są bardzo duże. 

Chcemy przeznaczyć 40 mln
euro na wspieranie przedsię-
wzięć w zakresie efektywności
energetycznej, 26 mln euro na
rewitalizację i 120 mln euro na
przedsiębiorczość. Łącznie jest
to około 186 mln euro. Po-
dobną kwotę (186,3 mln euro)
przeznaczyliśmy na instru-
menty zwrotne w poprzedniej

perspektywie. Wówczas wdro-
żyliśmy dwie inicjatywy: 
JEREMIE (ponad 500 mln zł na
wspieranie inwestycji realizo-
wanych przez przedsiębiorstwa,
w tym start-upy) i JESSICA
(około 300 mln zł wsparcie dla
projektów rewitalizacyjnych). 
– Te inicjatywy nadal funk-
cjonują?
– Tak. JEREMIE, inicjatywa
uruchomiona w 2009 r., trwa
nieprzerwanie do dziś. Prze-
znaczono na nią dokładnie
501,3 mln zł z WRPO 2007-
-2013. Łącznie podpisaliśmy
przeszło 70 umów operacyj-
nych z 21 pośrednikami fi-
nansowymi na kwotę ponad

1,3 mld zł. Oni z kolei z przed-
siębiorcami z sektora MŚP
dotychczas zawarli ponad 8,5
tys. umów. Pożyczki stanowi-
ły prawie 600 mln zł, a porę-
czenia – 730 mln zł. Można za-
tem stwierdzić, że każdą zło-
tówką, która trafiła do tej puli,
obracamy już po raz trzeci. 
W tym roku zawarliśmy umo-
wy z 9 pośrednikami finanso-
wymi. Przedsiębiorcy nadal
mogą korzystać z tanich po-
życzek i poręczeń.

W ramach inicjatywy JESSI-
CA natomiast zrealizowano
100 proc. tzw. pierwszego ob-

rotu. Ten instrument wspiera
inwestycje o długim horyzon-
cie zwrotu (15-20 lat), zatem
– siłą rzeczy – tu nie ma tak
szybkiego zwrotu pieniądza
jak w JEREMIE. Na razie więc
nowych umów na udostęp-
nianie środków nie podpisu-
jemy.
– Nowe instrumenty zwrot-
ne raczej nie powinny kon-
kurować z tymi dostępnymi
w ramach inicjatywy JERE-
MIE. Na co będą przezna-
czone?
– Wsparcie dla małych i śred-
nich przedsiębiorstw musimy
mądrze poukładać, by stworzyć
komplementarną ofertę. Nie

wykluczamy nowych produk-
tów, celowanych na wsparcie
inwestycji proeksportowych,
niszowych, ukierunkowanych
na konkretne obszary w wy-
miarze terytorialnym czy bran-
żowym. Jednym z pomysłów
jest bezpośrednie wsparcie
przedsiębiorstw, które nasta-
wiają się na rynki zagraniczne.
Będziemy robić to tak, by dy-
wersyfikować portfel rozma-
itych form wsparcia. Kwotami
należy tak operować, aby ofer-
ty pośredników zazębiały się.
Przy czym stale będziemy mo-
nitorować potencjał rynku,
zapotrzebowanie przedsię-
biorców, wielkość luki finan-
sowej. Potencjał wielkopol-
skich przedsiębiorstw jest
duży. Problemów z dystrybucją
środków nie będzie, gdyż
główne konkursy dotacyjne
na największe kwoty już są za
nami. 

W największym konkursie 
w poddziałaniu 1.5.2 rozdy-
sponowaliśmy 500 mln zł. Po-
zostaną celowane konkursy
dotacyjne związane z przed-
sięwzięciami badawczo-rozwo-
jowymi, tworzeniem i wzmac-
nianiem działów B+R w przed-
siębiorstwach wysokoinno-
wacyjnych. Tym bardziej za-
tem uzasadnione jest pójście
w kierunku instrumentów
zwrotnych, które będą do-
stępne dla szerokiej grupy
przedsiębiorstw. 
– Kiedy pieniądze z nowych
instrumentów zwrotnych za-
czną trafiać do beneficjen-
tów?
– Pierwsi w Polsce przystąpili-
śmy do prac nad instrumen-
tami finansowymi zasilanymi 
z programu regionalnego na
lata 2014-2020. Pierwszym
etapem jest podpisanie umów
z menedżerem funduszy. Je-
steśmy na etapie negocjowa-
nia umów z Bankiem Gospo-
darstwa Krajowego (BGK) oraz
Europejskim Bankiem Inwe-
stycyjnym (EBI). 

W III kwartale tego roku
chcielibyśmy mieć zawartą
umowę dotyczącą wspierania
małych i średnich przedsię-
biorstw. Menedżer funduszu
staje się naszym beneficjen-
tem (pobiera wynagrodzenie za
zarządzanie) i on następnie or-
ganizuje konkursy dla pośred-
ników finansowych, którzy two-
rzą konkretną ofertę w posta-
ci instrumentów zwrotnych.
Chcemy, aby przedsiębiorcy
już na początku przyszłego
roku uzyskali dostęp do pie-
niędzy z nowej puli.

Niewyczerpane źródło wsparcia
Z dyrektorem Departamentu Wdrażania Programu Regionalnego
UMWW Hubertem Zoblem rozmawia Jerzy Gontarz
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JEREMIE w liczbach:
pożyczki – 3358 umów 
o wartości 600 mln zł; 
poręczenia – 5375 umów 
o wartości 730 mln zł.

Biegnij po wiedzę!
DDzziięękkii  wwyyddaarrzzeenniiuu  „„zzaaBBIIEEGGaajj  
oo  FFUUNNdduusszzee””  mmoożżeesszz  ppoosszzee--
rrzzyyćć  sswwoojjąą  wwiieeddzzęę  oo  ddoottaaccjjaacchh
uunniijjnnyycchh,,  sskkoorrzzyyssttaaćć  zzee  ssppee--
ccjjaallnniiee  pprrzzyyggoottoowwaannyycchh  aattrraakk--
ccjjii  oorraazz  sspprróóbboowwaaćć  sswwooiicchh  ssiiłł
ww  bbiieegguu..  

Trasa wyznaczona jest wokół
Jeziora Maltańskiego w Po-
znaniu na dwóch dystansach
5400 lub 10.800 metrów 
– jedno lub dwa okrążenia wo-
kół jeziora. Biegi odbędą się 
w sobotę 29 września. 

Minimalny wiek uczestni-
ków to 15 lat dla krótszego dy-
stansu i 16 lat dla dystansu
10.800 m. Niepełnoletni
uczestnicy biegu muszą po-
siadać zgodę rodzica lub opie-
kuna, który powinien być obec-
ny podczas weryfikacji. Oba
biegi startują o godzinie 13.

Nagrodami dla zwycięzców
są: medale, puchary, nagrody
rzeczowe. Pomiar czasu doko-

nywany będzie za pomocą chi-
pów umieszczonych w numerze
startowym. Każda zapisana
osoba może wziąć udział tylko
w biegu na jednym dystansie 
w wybranej przez siebie kate-
gorii (generalna lub wiekowa). 

Podczas imprezy konsultan-
ci z Urzędu Marszałkowskiego
w Poznaniu będą do dyspozy-
cji każdego, kto chce uzyskać
odpowiedzi na pytania doty-
czące możliwości uzyskania
dofinansowania z UE oraz
wszystkich procedur z tym
związanych. Swymi doświad-
czeniami dzielić się będą też ci,
którzy już skorzystali ze wspar-
cia z WRPO. 

Na miejscu będzie można
także poćwiczyć z naszymi tre-
nerami i wziąć udział w kon-
kursach wiedzy o funduszach.
Znajdzie się coś również dla
dzieci i młodzieży – gry, zaba-
wy i konkursy z nagrodami. JJOOGG

Konkurs dziennikarski
„Zmieniamy Wielkopolskę”
UUrrzząądd  MMaarrsszzaałłkkoowwsskkii  WWoojjee--
wwóóddzzttwwaa  WWiieellkkooppoollsskkiieeggoo  
ww  PPoozznnaanniiuu  ooggłłoossiiłł  ttrraaddyyccyyjjnnyy
ddoorroocczznnyy  kkoonnkkuurrss  ddllaa  ddzziieennnnii--
kkaarrzzyy..

Celem Konkursu dziennikar-
skiego o Nagrodę Marszałka
Województwa Wielkopolskiego
pn. „Zmieniamy Wielkopolskę”
jest wyróżnienie publikacji, któ-
re dotyczą Wielkopolskiego Re-
gionalnego Programu Opera-
cyjnego na lata 2007-2013 
i WRPO 2014-2020.

Do konkursu mogą być zgła-
szane publikacje prasowe, ra-
diowe, telewizyjne lub interne-
towe (dziennikarzy i fotorepor-
terów), które ukazały się w jed-
nym tytule medium lokalnego
lub regionalnego. Powinny one
być wyemitowane po raz pierw-
szy w okresie od 26 październi-
ka 2015 r. do 25 października

2016 r., a jednocześnie nie zo-
stały zgłoszone do udziału w in-
nych konkursach.

Spośród nadesłanych prac
kapituła przedsięwzięcia wyłoni
zwycięzców. Przy ich ocenie
będą brane pod uwagę przede
wszystkim: wartość meryto-
ryczna publikacji oraz ich za-
wartość informacyjna, oryginal-
ność, atrakcyjność i komunika-
cyjność, profesjonalne podejście
do tematu, a także walory
warsztatowe pracy.

Termin nadsyłania prac mija
28 października. Dla laureatów
przewidziano nagrody pieniężne:
za zajęcie I miejsca 7000 zł, za
II miejsce – 5000 zł, a za III miej-
sce – 3000 zł.

Regulamin konkursu i for-
mularz zgłoszeniowy dostępne
są na stronie internetowej
wrpo.wielkopolskie.pl. PPIITT
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Impreza, zorganizowana
przez Okręgową Spółdzielnię
Mleczarską w Kole, odbyła się
20 sierpnia na Stadionie Miej-
skim w Kole. W trakcie uroczy-
stości uczestnicy mogli degu-
stować przetwory mleczne wy-
produkowane w największych
mleczarniach działających na
terenie naszego województwa. 

W ramach licznych atrakcji
przygotowanych przez organi-
zatorów nie zabrakło akcentów
promujących powiat kolski, pro-

gramu dedykowanego dzie-
ciom, a także występów arty-
stycznych oraz konkursów 
o tematyce mleczarskiej. Głów-
ną atrakcją wieczoru był nato-
miast koncert zespołu Varius
Manx. 

Wydarzenie zostało objęte
patronatem Marszałka Woje-
wództwa Wielkopolskiego, 
a samorząd regionu reprezen-
tował podczas uroczystości wi-
cemarszałek Krzysztof Gra-
bowski. 

– Wielkopolska słynie z wy-
sokiej jakości produktów mle-
czarskich, oferowanych przez
naszych producentów. Dzi-
siejsza uroczystość ma istot-
ny walor promocyjny, każdy 

z uczestników może spróbo-
wać przetworów mlecznych 
i utwierdzić się w przekonaniu,
że warto sięgać po lokalne
produkty, wspierając rodzime
przetwórstwo – powiedział
Krzysztof Grabowski. 

Organizacja imprezy była
możliwa dzięki dofinansowa-
niu, które Okręgowa Spółdziel-
nia Mleczarska w Kole uzyska-
ła ze środków Unii Europejskiej
w ramach Programu Rozwoju
Obszarów Wiejskich na lata
2014-2020 i stanowiła reali-
zację projektu ujętego w planie
operacyjnym Krajowej Sieci
Obszarów Wiejskich na lata
2016-2017 w województwie
wielkopolskim.

Wielkopolskie święto mleka i powiatu kolskiego

Obchodom wielkopolskiego święta mleka towarzyszyła degustacja wyrobów mleczarskich.
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Wdrugiej połowie sierp-
nia wicemarszałek
Krzysztof Grabowski

odwiedził samorządy niemal
wszystkich powiatów naszego
województwa, aby podpisać
umowy z władzami lokalnymi na
realizację operacji typu „Budo-
wa lub modernizacja dróg lo-
kalnych” objętych Programem
Rozwoju Obszarów Wiejskich
na lata 2014-2020. Łącznie
podpisano 150 umów na tere-
nie 27 powiatów.

Ważne wsparcie

Pierwszą umowę zawarto 16
sierpnia w Urzędzie Gminy
Rychtal w powiecie kępińskim.
Dotyczy ona przebudowy dro-
gi gminnej Rychtal – Zgorzelec
– Sadogóra o długości 3,63
km. Gmina Rychtal otrzyma na
ten cel wsparcie w kwocie 2,1
mln zł. 

– Mamy w Wielkopolsce miej-
scowości, gdzie nadal brakuje
dobrej jakości dróg. Potrzeby 
w tym zakresie są znaczne.
Dlatego dużą rolę odgrywają
pieniądze na budowę dróg lo-
kalnych, które przeznaczamy 
z nowej unijnej perspektywy fi-
nansowej – podkreśla Krzysztof
Grabowski. – Wnioskodawcy
mogli ubiegać się o dofinanso-
wanie projektu w wysokości

63,63 proc., a suma przyzna-
nych dotacji przypadających na
jednego beneficjenta sięgała
nawet 3 mln zł 

Ocena wniosków

Poszczególne gminy i powiaty
składały swoje aplikacje w sie-
dzibie Urzędu Marszałkow-
skiego w Poznaniu w kwietniu
2016 r. Łącznie zarejestrowa-
no 355 wniosków, spośród któ-
rych 261 pozytywnie przeszło
etap weryfikacji. Zarząd Woje-

wództwa Wielkopolskiego 14
lipca zaakceptował listę ope-
racji zakwalifikowanych do
współfinansowania, a dostęp-
ny dla naszego województwa li-
mit pieniędzy, 30 mln euro,
umożliwił wsparcie 150 pro-
jektów z listy.

Najwięcej wniosków o przy-
znanie pomocy na budowę lub
modernizację dróg lokalnych
złożyły samorządy z terenu po-
wiatu konińskiego. Spośród 34
aplikacji aż 15 znalazło się na li-
ście operacji na pozycjach gwa-

rantujących uzyskanie dofinan-
sowania i zakończyło się pod-
pisaniem umów w siedzibie Sta-
rostwa Powiatowego w Koninie.

Największy projekt

Najskuteczniej o środki starały
się z kolei samorządy z powia-
tu złotowskiego. Wszystkie 10
wniosków, złożonych przez be-
neficjentów z tego powiatu, roz-
patrzono pozytywnie. 17 sierp-
nia wicemarszałek podpisał 
w Starostwie Powiatowym 

w Złotowie 10 umów z przed-
stawicielami 6 gmin oraz wła-
dzami powiatu. 

Projekt realizowany przez po-
wiat złotowski, polegający na
przebudowie drogi powiatowej nr
1056P Paruszka – Podróżna,
jest również największą (pod
względem kwoty) operacją, przy-
jętą do dofinansowania w wo-
jewództwie wielkopolskim ze
środków Unii Europejskiej w ra-
mach PROW 2014-2020. Kosz-
ty kwalifikowalne projektu wy-
noszą ponad 4 miliony zł, 

z czego niemal 2,7 mln zł po-
chodzi z dotacji unijnej. 

Najwięcej zmodernizowanych
odcinków dróg powstanie z ko-
lei na terenie powiatu kaliskie-
go, gdzie dzięki uzyskanym do-
tacjom poprawi się stan blisko
44 km dróg. 

Rozpoczęcie prac

Etap podpisywania umów za-
kończył się 29 sierpnia złoże-
niem podpisów na dokumen-
tach w Starostwie Powiatowym 
w Ostrowie Wielkopolskim, gdzie
zawarto cztery ostatnie umowy
na budowę lub modernizację
dróg lokalnych. 

Podpisanie umów jest dla
beneficjentów równoznaczne 
z możliwością przystąpienia
do konkretnych działań i po-
noszenia kosztów, które zo-
staną zrefundowane do wyso-
kości maksymalnie 63,63
proc. kosztów kwalifikowanych
operacji. Wypłata pieniędzy
nastąpi po złożeniu prawidło-
wego wniosku o płatność. 
W praktyce oznacza to, że już
wkrótce rozpoczną się pierw-
sze prace drogowe na terenie
całego województwa. Plano-
wany termin realizacji więk-
szości inwestycji zakładany
jest natomiast na rok 2017
oraz 2018.

Umowy na drogi lokalne podpisane
Ponad 130 mln zł samorząd województwa przeznacza na budowę lub modernizację około 270 km 
dróg lokalnych w ramach PROW 2014-2020.

Wicemarszałek Krzysztof Grabowski podpisuje umowę z wój-
tem gminy Ceków Kolonia Mariuszem Chojnackim. Samorząd
otrzymał niemal 1,5 mln zł z PROW zł na przebudowę drogi
Plewnia – Plewnia Nowa – Kuźnica.
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Na terenach wiejskich brakuje często dobrej infrastruktu-
ry drogowej. Wsparcie z Programu Rozwoju Obszarów Wiej-
skich na lata 2014-2020 przyczyni się do poprawy stanu dróg
w mniejszych miejscowościach.
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WW  kkoolleejjnnyymm,,  jjeessiieennnnyymm  nnuummee--
rrzzee  mmaaggaazzyynnuu  iinnffoorrmmaaccyyjjnneeggoo
WWFFOOŚŚiiGGWW  ww  PPoozznnaanniiuu  „„EEkkoo--
ffaakkttyy””  zznnaajjddzziiee  ssiięę  mm..iinn..  rroozz--
mmoowwaa  zz  TToommaasszzeemm  MMaarrkkiieewwii--
cczzeemm,,  ddyyrreekkttoorreemm  RReeggiioonnaallnneejj
DDyyrreekkccjjii  LLaassóóww  PPaańńssttwwoowwyycchh  
ww  PPoozznnaanniiuu..

Rozmowa o wielkopolskich
lasach, będących w zarządzie
RDLP w Poznaniu, prezentuje
mnóstwo ciekawostek. Dowie-
my się np. o ich znaczeniu dla
gospodarki leśnej w regionie
i kraju, a także o kwestii pod-
noszenia różnorodności biolo-
gicznej. Wywiad skupia się na
obszarze działania RDLP w Po-
znaniu, choć w Wielkopolsce
przebiegają także granice dy-
rekcji regionalnych ze Szczeci-
na, z Zielonej Góry oraz RDLP 
w Pile.

Lasy mają duży udział w go-
spodarce kraju i zapewniają
ok. 300 tys. miejsc pracy. Dla-
czego tak dużo i w jakich bran-
żach? – dowiemy się z „Eko-
faktów”, gdzie przeczytamy też
o leśnych kompleksach pro-
mocyjnych (w regionie mamy
dwa takie kompleksy – Lasy
Rychtalskie oraz Puszczę No-
tecką) i o równoważeniu spraw
gospodarki leśnej i ochrony
przyrody. 

Szef RDLP wskazuje na ko-
nieczność równoważenia dzia-
łalności w zakresie ochron-
nym, gospodarczym i społecz-
nym. Tomasz Markiewicz wska-
zuje katalog zagrożeń dla wiel-
kopolskich lasów i podejmo-
wane przez poznańską RDLP
działania na rzecz ich elimina-
cji lub ograniczenia ich zasięgu.
Wśród zagrożeń znajdują się
m.in. problemy fragmentary-
zacji lasów i obszarów przyrod-
niczo cennych, niekontrolowa-
ny rozrost terenów zurbanizo-
wanych i nadmierna antropo-
presja, ale i degradacja ob-
szarów przyrodniczych, zanie-
czyszczenie powietrza, chaos 
w polityce przestrzennej gmin. 

Z rozmowy dowiemy się też,
dlaczego deficyt wody jest naj-
większym problemem na ob-
szarze RDLP i jakie są tego kon-
sekwencje nie tylko dla obsza-
rów leśnych, ale i dla gospo-
darki całego regionu. Będzie
mowa o współpracy między la-
sami a samorządami i organi-
zacjami ekologicznymi. 

Tomasz Markiewicz w roz-
mowie z „Ekofaktami” oma-
wia ponadto propozycję Mini-
sterstwa Środowiska dotyczą-
cą włączenia Lasów Państwo-
wych w Polsce do bilansu CO2

i wskazuje, dlaczego ta propo-
zycja jest taka ważna w ogól-
noeuropejskiej debacie na te-
mat przeciwdziałania zmianom
klimatu. KKMM

Co z lasami

44  ssiieerrppnniiaa  ww  ZZłłoottoowwsskkiimm  CCeenn--
ttrruumm  AAkkttyywwnnoośśccii  SSppoołłeecczznneejj
ooddbbyyłłoo  ssiięę  sseemmiinnaarriiuumm  ppoo--
śśwwiięęccoonnee  eeffeekkttyywwnnoośśccii  eenneerr--
ggeettyycczznneejj..

W spotkaniu pt. „Efektyw-
ność energetyczna obiektów
w ramach programów ze-
wnętrznych” uczestniczyła
m.in. Magdalena Żelichow-
ska, doradca energetyczny
WFOŚiGW w Poznaniu. Pod-
czas seminarium omówiono
zagadnienia dotyczące go-
spodarki niskoemisyjnej, do-
bre praktyki w zakresie li-
kwidacji niskiej emisji w ist-
niejących budynkach, możli-
we działania lokalne i indy-
widualne na terenie gmin, 
a także kwestie związane 
z opracowywaniem i realiza-

cją planów gospodarki ni-
skoemisyjnej.

Dyskutowano także o fi-
nansowaniu inwestycji doty-

czących efektywności ener-
getycznej z funduszy unijnych
(w ramach Programu Opera-
cyjnego Infrastruktura i Śro-

dowisko na lata 2014-2020)
oraz z pieniędzy krajowych,
pochodzących z Narodowego
Funduszu Ochrony Środowiska
i Gospodarki Wodnej, a także
Wojewódzkiego Funduszu
Ochrony Środowiska i Gospo-
darki Wodnej w Poznaniu.

Powyższe zagadnienia
omówiła Magdalena Żeli-
chowska, z kolei o finanso-
waniu modernizacji energe-
tycznej wielorodzinnych bu-
dynków mieszkalnych z Wiel-
kopolskiego Regionalnego
Programu Operacyjnego na
lata 2014-2020 opowiadali
specjaliści z Punktu Informa-
cyjnego Funduszy Europej-
skich w Pile. 

Zarówno Złotów, jak i inne
gminy województwa wielko-

polskiego, wykazują na coraz
większe zainteresowanie po-
prawą efektywności energe-
tycznej swoich budynków
mieszkalnych. Samorządowcy,
dostrzegając problemy na
swoich terenach, deklarują
chęć wdrażania działań zmie-
rzających do zmniejszenia zu-
życia energii, emisji CO2 węgla
oraz zwiększenia udziału pro-
dukcji energii pochodzącej 
z odnawialnych źródeł. Dzię-
ki takim lokalnym działaniom
włodarzy gmin, inicjatywom
mieszkańców oraz edukacji
ekologicznej możliwa jest po-
prawa jakości powietrza, któ-
rym oddychamy, oraz reali-
zacja postanowień tzw. pa-
kietu klimatyczno-energe-
tycznego. MMŻŻ

W Złotowie uczą się efektywnie gospodarować energią

Doradca energetyczny WFOŚiGW w Poznaniu Magdalena 
Żelichowska omówiła m.in. kwestie finansowania inwesty-
cji dotyczących efektywności energetycznej.
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Zespół doradców energe-
tycznych WFOŚiGW w Po-
znaniu rozpoczyna cykl

artykułów poświęconych efek-
tywności energetycznej, odna-
wialnym źródłom energii i mo-
bilności miejskiej. W kolejnych
numerach „Monitora” będziemy
prezentować informacje, cie-
kawostki i aktualne trendy zwią-
zane z szeroko pojętą energe-
tyką oraz ograniczaniem zuży-
cia energii. Na początek zaj-
miemy się tematem nowocze-
snego oświetlenia, które w co-
raz szerszym zakresie pojawia
się na ulicach naszych miast.

Spośród nowoczesnych tech-
nologii oświetlenia zewnętrz-
nego do dwóch najbardziej
efektywnych źródeł światła na-
leży zaliczyć LED oraz nisko-
prężne lampy sodowe
(SOX/LPS). O ile technologia
diod elektroluminescencyjnych
jest powszechnie rozpozna-
walna, o tyle zalety najnowo-
cześniejszych lamp sodowych
nie są szerzej znane i często
technologia ta, zupełnie nie-
słusznie, kojarzona jest z prze-
starzałymi systemami oświe-
tlenia obecnymi jeszcze na na-
szych ulicach. 

Tymczasem oba źródła świa-
tła mają swoje zalety i miejsce

na rynku. Do zalet lamp
SOX/LPS należy zaliczyć zwłasz-
cza bardzo wysoką sprawność:
osiągają one skuteczność
świetlną nawet do 200 lm/W,
przy wielkościach szacowanych
dla LED na poziomie 100 lm/W.
LED wypada natomiast lepiej 
w kwestii trwałości, która okre-
ślana jest między 20 a 50 ty-
sięcy godzin, podczas gdy dla
SOX/LPS parametr ten wyzna-
cza się do 18 tysięcy godzin. 

Kolejną, być może najbar-
dziej widoczną różnicą między
tymi technologiami, jest ro-
dzaj światła, jaki emitują. Ni-
skoprężne lampy sodowe dają
światło monochromatyczne 
o barwie żółto-pomarańczowej.
Powoduje to brak możliwości
oddawania kolorów otoczenia,
zwiększa natomiast kontrast, 
a także widoczność w czasie
deszczu i mgły. Z tego powo-
du lampy te bardzo dobrze
sprawdzają się przy oświetla-
niu dróg, a gorzej w przypadku
iluminacji parków czy elewacji
budynków, gdzie kwestia na-
turalnej kolorystyki może być
ważna. 

Inną zaletą związaną z emi-
towaniem monochromatycz-
nego światła jest niskie za-
nieczyszczenie świetlne gene-

rowane przez lampy SOX/LPS.
Powodują one znacznie mniej-
sze interferencje dla obser-
wacji astronomicznych bory-
kających się z „efektem ja-
snego nieba” oraz mają mniej-
szy negatywny wpływ na faunę
i florę, przystosowaną do funk-
cjonowania nocą w ciemności.

Z kolei do zalet LED, oprócz
wspomnianego, względnie do-
brego współczynnika odwzo-
rowania kolorów, należałoby
jeszcze dodać znacznie szerszy
zakres sterowania światłem.
Źródła LED dają większą moż-
liwość regulacji ich natęże-
nia, a w niektórych przypad-
kach także koloru, co sprzyja
wykorzystaniu inteligentnych
systemów sterujących i daje
szerokie możliwości zastoso-
wania przy oświetlaniu archi-
tektury. 

Coraz więcej gmin inwestuje
w nowoczesne oświetlenie dro-
gowe. Jednym z przykładów
jest gmina Wągrowiec. 

– Inwestycja w nowoczesne
systemy oświetleniowe przy-
nosi wymierne korzyści ekono-
miczne i środowiskowe, a gmi-
na jest zadowolona z efektów
prowadzonych inwestycji – pod-
kreśla wójt gminy Przemysław
Majchrzak.                   PPRR//MMLL

Jak wybrać odpowiednie oświetlenie? 
Prezentujemy najbardziej efektywne źródła światła: LED i niskoprężne lampy sodowe.

Odnawialne źródła energii i lampy LED są stosowane m.in.
przy oznakowaniu drogowym.
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monitorujemy radnych

>> Karol Kozan:

Miłość, pasję i pracę
mam w jednym

>> Jestem radnym, bo… tak zdecydowali Wielkopolanie, cho-
ciaż w moim przypadku sytuacja była bardziej złożona.

>> Gdy po raz pierwszy zasiadłem w sejmikowych ła-
wach… nie zrobiło to na mnie wrażenia.

>> W samorządzie najchętniej zmieniłbym… Na chwilę
obecną jedną z pierwszych kwestii byłoby usprawnienie
systemu głosowania.

>> Kiedy wracam z sesji sejmiku… oddaję się swojej naj-
większej miłości, pasji i pracy w jednym, czyli muzyce.

>> Gdy słyszę „autorytet”, myślę… Nie mogę stwierdzić,
że autorytetem jest dla mnie tylko jedna postać, bo jest
ich wiele. Nie ukrywam też, że wiele autorytetów mam
w swoim najbliższym środowisku.

>> Mój ulubiony bohater to… rzecz jasna na pierwszym
miejscu najsłynniejszy współcześnie Polak Jan Paweł II.
Ale obok niego takie postaci jak np. Mary Wagner, Ryszard
Kukliński.

>> Słowo, które najlepiej opisuje mój charakter, to…
życzliwość.

>> Największym zaskoczeniem dla mnie było ostatnio…
gdy w czasie kontroli granicznej okazało się, że sam so-
bie ukradłem samochód.

>> Gdybym mógł cofnąć czas… pewnie podjąłbym studia
na jeszcze jednym, bardziej przyziemnym kierunku.

>> Moje największe marzenie to… Chciałbym, żeby poli-
tycy częściej myśleli o służbie tym, którzy ich powołali. 

>> Nigdy nie mógłbym… zaakceptować aborcji, eutanazji 
i wszelkich rozwiązań sprzecznych z prawami natury.

>> Przepadam za… słodyczami.
>> Nie znoszę, gdy… ktoś zadaje infantylne pytania.
>> Gdy jestem głodny… staram się coś zjeść, a gdy jestem

spragniony, staram się czegoś napić...

>> Karol Kozan
>> ur. 25 lutego 1981 r., Kępno
>> projektant w KLARR Organs, muzyk,

aranżer, dyrygent 
>> wybrany z listy PiS, w okręgu nr 5
>> 2448 głosów
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Jako że wpadła nam w ręce
najnowsza publikacja GUS,
zestawiająca dane staty-
styczne dotyczące polskich
regionów według stanu na
koniec 2015 r., a przy tym za
nami okres dożynkowego
wzmożenia, postanowiliśmy
przyjrzeć się liczbom zwią-
zanym z rolnictwem i obsza-
rami wiejskimi.

Porównanie naszego re-
gionu – na podstawie twar-
dych danych – z innymi po-
twierdza znaną prawdę, że
Wielkopolska rolnictwem
stoi. Mamy drugą (po mazo-
wieckim) największą po-
wierzchnię użytków rolnych
(choć w procentach jesteśmy
tu wśród województw dopie-
ro na piątym miejscu). 

Co ciekawe, trzeba nieco
zweryfikować inny mit, bo-
wiem „Pyrlandia” zajmuje
dopiero trzecie miejsce pod
względem tysięcy ton zebra-
nych w 2015 r. ziemniaków;
przed nami są województwa
łódzkie i mazowieckie. Pro-
dukujemy za to najwięcej 
w kraju buraków cukrowych
i tzw. zbóż podstawowych, 
a w rzepaku tylko minimal-
nie ustępujemy Dolnemu
Śląskowi.

Prawdziwy nokaut fundu-
jemy innym w liczebności
trzody chlewnej. W naszym
województwie GUS doliczył
się w ubiegłym roku ponad
4.214.100 świnek, podczas
gdy w drugim w tej staty-
styce kujawsko-pomorskim
to ledwie nieco ponad 1,3
mln sztuk. Pod względem
bydła – że się tak wyrazimy
– wyprzedza nas jedynie Ma-
zowsze.

O tym, jak wydajna jest
praca Wielkopolan na roli,
mogą świadczyć kolejne sta-
tystyki. Bo w dziale gospo-
darki określanym przez sta-
tystyków jako „rolnictwo, le-
śnictwo, łowiectwo i rybac-
two” pracuje u nas niespełna
13 proc. osób aktywnych za-
wodowo, podczas gdy w ta-
kim podlaskim jest to niemal
dwa razy więcej (a wyprze-
dza nas w tej statystyce jesz-
cze pięć innych województw).
Na obszarach wiejskich żyje
około 45 proc. Wielkopolan
(proporcjonalnie więcej osób
takie tereny zamieszkuje 
w pięciu innych wojewódz-
twach).

policzoneusłyszane

– Ja tu dzisiaj jestem jedynie
w roli konferansjera – zagaił
wicemarszałek Wojciech Jan-
kowiak, rozpoczynając nie-
dawną konferencję prasową,
podczas której podpisano
dwie umowy między WZDW
a wykonawcami inwestycji
drogowych. Rolę odegrał nie-
źle, a (jak na konferansjera)
po części oficjalnej miał cał-
kiem niezłe wzięcie wśród
przybyłych dziennikarzy.

Wojciech Jankowiak w roli
konferansjera.
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Przyznajemy, że opatrzenie na portalu gazeta.pl powyż-
szego zdjęcia takim akurat tytułem wprowadziło nas w nie-
jakie podniecenie. Zanosiło się na naprawdę historycz-
ne wydarzenie. Bo dotąd żaden polski marszałek woje-
wództwa nie tylko nie zdobył medalu olimpijskiego, ale na-
wet nie był naszą nadzieją na medal, a co dopiero nadzieją
największą! Z tym gorętszym zapałem i niejakim samo-
zaparciem śledziliśmy po nocach (nawet w białowieskiej,
a potem bieszczadzkiej głuszy) sierpniowe doniesienia 
z aren w Rio de Janeiro. Cóż… O ile Marta Walczykiewicz
stanęła na wysokości zadania i przywiozła do Wielkopolski
olimpijskie  srebro, o tyle Marka Woźniaka na żadnym tak
zwanym pudle w Brazylii nie udało nam się wypatrzeć.
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przeczytane

Lato to czas wspólnego biesiadowania: przy ognisku, grillu, nad jeziorem. Z gośćmi 
i wśród znajomych. Podobną imprezę zorganizowali w lipcu przedstawiciele marszał-
kowskiego Departamentu Edukacji i Nauki, którzy zaprosili do Ośrodka Szkoleniowo-
-Żeglarskiego Chorągwi Wielkopolskiej ZHP w Kiekrzu młodych Polaków z Białorusi, prze-
bywających z kilkudniową wizytą w Polsce. Jak się tam bawiono?  
„Do późnego wieczora po Jeziorze Kierskim niosły się dźwięki zabawy i wspólnie śpie-
wanych piosenek harcerskich oraz… zapach pieczonych przy ognisku kiełbasek” – czy-
tamy w komunikacie, do którego dotarła redakcja. Nie udało nam się niestety ustalić,
kto śpiewał najgłośniej, kto najładniej, a kto nieco fałszował, ale organizatorzy za-
pewniają, że „dorośli, idąc w ślady młodzieży, również pokazali swoje umiejętności wo-
kalne”. A ponieważ piosenki harcerskie śpiewano przy akompaniamencie gitary, akor-
deonu, bębnów i tamburynów, urzędnicy (widoczni za zdjęciu razem z Marzeną Wodziń-
ską z zarządu województwa) chętnie… kołysali się w rytm muzyki. 
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podpatrzone


